
Z okazji Dnia Drukarza

Spotkanie z zasłużonymi 
pracownikami poligrafii

I sekretarz KC PZPR — 
Edward Gierek i premier Piotr 
Jaroszewicz przyjęli wczoraj 
delegację pracowników poli­
grafii z okazji ich dorocznego 
zawodowego święta — „Dnia 
Drukarza”, a także obchodzo­
nego w br. 500-lecia drukars­
twa polskiego.

W spotkaniu wzięli udział I 
Józef Tejchma, Jerzy Łukasze I 
wicz i Wincenty Krasko.

Uczestnicy spotkania — wie i 
loletni, zasłużeni mistrzowie ! 
sztuki drukarskiej, poruszali i 
najistotniejsze problemy zwią- i 
zane z produkcją prasy i ksią 
żek, rozwojem przemysłu poli 
graficznego. Podkreślano, że w 
okresie ostatnich 3 lat prze­
mysł poligraficzny poczynił 
wyraźne postępy odrabiając 
wieloletnie zaległości Unowo­
cześniono podstawowe ogniwa 
drukarskiej produkcji w wię­
kszości drukarni, przybyło wie 
le nowych zakładów.

Edward Gierek złożył na rę 
ce delegacji serdeczni podzię­
kowania dla wszystkich zatrud ■ 
nionych w przemyśle poligra­
ficznym za ich dotychczasową 
pracę i przekazał im życzenia 
z okazji dorocznego święta.

PAP

Wysoka aktywność produkcyjna

Pomyślny przebieg realizacji 
dodatkowych zadań w czynie 30-lecia

W całym kraju pomyślnie przebiega realizacja produkcyj­
nego czynu 30-lecia. Jak wynika z meldunków napływają­
cych od korespondentów7 PAP, dzięki częściowemu wykona­
niu licznych zobowiązań gospodarka narodowa otrzymała już 
wiele dodatkowych wyrobów przeznaczonych na rynek we­
wnętrzny i na eksport.
Nie brak też zakładów, któ­

rych załogi, realizując z wy­
przedzeniem dotychczasowe —■ 
podejmują równocześnie dalsze 
zobowiązania. W ten sposób 
wnoszą one istotny wkład w 
utrzymanie wysokiego tempa 
społeczno-gospodarczego roz 
woju kraju.

20-tysięczna załoga Zakła­
dów Przemysłu Metalowego 
„H. Cegielski” w Poznaniu, 
która zadeklarowała się dostar 
czyć dodatkową produkcję wa: 
tości 200 min zł i zaoszczędzić 
materiałów na sumę 15 min zł

S. Szozda po raz piąty na podium

Drugie zwycięstwo 
etapowe H. Hartnicka

Wczoraj na trasie XXVII wyścigu „Trybuny Ludu”, „Neues 
Dcutschland” i „Rudeho Prava” rozegrano iście sprinlerski 
128 kilometrowy etap z Neubt andenhurga do Berlina. Na 
stadionie w stolicy NRD kolarze po raz pierwszy finiszowali 
na tartanowej bieżni, która okazała się szczęśliwa dla repre­
zentanta NRD H. Hartnicka, który już raz tryumfował w 
tegorocznej imprezie.
Z nadzieją w sercach oczeki­

waliśmy na zakończenie etapu, 
śledząc pilnie kroniki poprze G 
nich Wyścigów Pokoju, z któ­
rych wynikało niezbicie, że 
nasi reprezentanci: Jan Magie 
ra, Zenon Czechowski, Zyg­
munt Hanusik, Andrzej Bław- 
dzin i Wojciech Matusiak od­
nieśli 5 kolejnych tryumfów na 
mecie w Berlinie w7 latach 
1966-1970. Tym razem musieliś 
my zadowolić się trzecim miej­
scem, które w7ywalczył Stani­
sław7 Szozda.

Na trasie wczorajszego etapu 
rozegrano dw7ie batalie o boni­
fikaty na lotnych premiach w 
Neusterlitz (25 km) i w Gransee 
(67 km). Na pierwszej tryum 
fow7ał specjalista w rozgrywa­
niu finiszu na ulicy najaKtyw 
niejszy kolarz w7yścigu Holen 
der T. Smit. Tuż za nim zna­
leźli się Francuz R. Dard i Cze 
chosłowak R. Labus.

Na drugiej premii znów zwy 
ciężył T. Smit przed reprezen 
tantem NRD M. Schiffnerem i 
kolarzem ZSRR A. Pikkuusem. 
Tuż za lotnym finiszem wyda- 
rzy’a się kraksa. Uczestniczył 
w niej B. Kręczyński, którv 
wchłonięty przez drugą grupę 
zainicjował pogoń, która po­
zwoliła mu wraz z kilkunasto 
ma kolarzami na dogonienie 
czołówki.

Ukazuje się od 16 Lutego 1945

WIELKOPOLSKI
Z myślą o najmłodszych

Komisja Sejmowa Przemysłu lekkiego przygotowała w War­
szawie wystawę pod hasłem: „Niemowlę też człowiek”. Zwie­
dzili jq posłowie, przedstawiciele prasy i pracownicy przemy­

słu lekkiego. Fot. — CAF

— osiągnęła już dodatkowe 
efekty w wysokości 96 min zł. 

M. in. pracownicy zakładów 
przekazali PKP lokomotywę 
spalinową o mocy 1700 KM 
Realizacja indywidualnych zo­
bowiązań produkcyjnych umoż 
liwiła ponadto zwiększenie o 
11,2 proc, wydajności pracy w 
stosunku do pierwszych czte­
rech miesięcy ub. roku.'Spraw 
nej realizacji dodatkowych za­
dań sprzyja też udział znacznej 
części załegi we współzawod­
nictwie pracy. M in. ponad 50 
brygad pracy socjalistycznej

Kolarze nadal jechali w7 bar­
dzo szybkim tempie, które mie? 
sćami dochodziło do 60 km ne

Dokończenie na str. 2
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Dar dla Centrum Zdrowia Dziecka
Prezes Zarządu Głównego Związ­

ku Ochotniczych Straży Pożarnych 
— M. Domagała przekazał w imie­
niu członków tej organizacji 2.300 
tys. zł na rzecz Pomnika-Szpitala 
Centrum Zdrowia Dziecka.

400 tys. ton zboża z ZSRR
Na stacji przeładunkowej w Ge­

niuszach na Białostocczyźnie ko­
lejarze przyjęli 15 bm. 400-tysięcz- 
ną tonę zboża, dostarczonego tą 
drogą z ZSRR do Polski. Przeła­
dunek radzieckiego zboża trwa w 
tym „suchym porcie” od przeszło 
5 miesięcy.

Posiedzenie ZF SFRJ
W Belgradzie rozpoczęło się 

pierwsze posiedzenie nowo wybra­
nego Zgromadzenia Federalnego 
SFRJ. W ciągu najbliższych dwóch 
dni zgromadzenie dokona wyboru 
prezydenta Jugosławii i zweryfi­

Tl

przystąpiło do współzawodni • 
ctw7a o tytuł brygady 30-lecia 
PRL.

Wśród załóg przedsiębiorstw 
włókienniczych bielskiego okrę 
gu przemysłowego w realizacji 
zobowiązań przodują załogi Za- 
kładów Przemysłu Włókienni 
czego: ,.Lantex’‘, ,,Rytex“, „We 
lux” i ZPW im. S. Bularza, 
które dostarczyły już ponad ?0 
tys. m. bieżących tkanin elano- 
wełnianych, torlenowych i weł­
nianych w7ykonanych z zaosz­
czędzonych surowców. Ostatnio 
załogi bielskich fabryk zaue 
klarowały dalszą dodatkową 
produkcję tkanin i dzianin w7a • 
tości 100 min zł.

Pomyślnie realizują rówmież 
swe zobowiązania pracownicy 
Sanockich Zakładów Przemys- 
słu Terenowego „Stomil ’ któ 
rzy zadeklarowali się wyko 
nać dodatkowe 100 tys. szt. pa­
sów klinowych do sprzętu mo­
toryzacyjnego i rolniczego. W 
pierwszej kolejności — ze 
■względu na zbliżające się nasi­
lenie letnich prac potowych — 
podjęto produkcję pasów kli­
nowych do kombajnów , ma 
szyn żniwmych

Jak wynika z aktualnych mel 
dunków czyn 30-lecia pomyśl 
nie realizuje w woj. wrocław 
skim już ponad 500 fabryk, 
przedsiębiorstw7 i spółdzielni ti 
ponad 80 proc, ogółu zakładów 
Wartość zobowiązań wynosi już 
2,8 mld zł, co stawia obecnie 
ten region na drugim miejscu 
w7 krajowym współzaw7odnic- 
tw7ie w tej dziedzinie. (PAP)

kuje wybór członków Prezydium 
SFRJ, a także wybierze przewod­
niczącego parlamentu, powoła rząd 
i premiera.

Rozmowy Kosygin - Dżallud
W środę w Moskwie odbyło się 

spotkanie premiera ZSRR, A. 
Kosygina z premierem Libii, A. 
Dżalludem. W czasie rozmowy 
omówiono sprawy dalszego rozwo 
ju dwustronnych stosunków mię­
dzy Związkiem Radzieckim a Li­
bią. Poruszono również niektóre 
aktualne problemy międzynarodo­
we interesujące oba kraje.

Z Bliskiego Wschodu
Jak donosi agencja Reutera z 

Bejrutu, izraelska artyleria oraz 
lotnictwo atakowały w środę te­
reny południowego Libanu. Głów­
nym celem ostrzału artyleryjskie­
go była droga łącząca Bint Dże- 
bel z Jarun. Był to trzeci kolejny 
dzień izraelskich napadów na te­
reny południowego Libanu.

Protokół handlowy ZSRR - ChRL
Jak podaje agencja TASS, w śro 

dę podpisano w Pekinie porozumie 
nie o wymianie towarowej i płat 
nościach na 1574 r. między rząda­
mi Związku Radzieckiego i Chiń­
skiej Republiki Ludowej.

Wyd. A

W związku z przypadającym obecnie 25-Ieciem Światowego 
Ruchu Pokoju. V dniu 15 bm. I sekretarz KC PZPR Edward 
Gierek przyjął przebywającego w Polsce sekretarza general­
nego Światowej Rady Pokoju, wybitnego działacza politycz­
nego Indii — Romesha Chandrę. W spotkaniu, które odbyło 
się w gmachu Komitetu Centralnego, wzięli udział: członek 
Biura Politycznego, sekretarz KC PZPR Edward Babiuch, 
sekretarz KC PZPR Wincenty Krasko, członek Sekretariatu 
KC, kierownik Wydziału Zagranicznego KC PZPR Ryszard 
Frelek i kierownik kancelarii Sekretariatu KC PZPR Jerzy 
Waszczuk.

-....... — Romeshowi Chandrze towa-

Spotkanie z działaczami 
ruchu pokoju

E. Gierek wyróżniony medalem im. Joliot-Curie

P. Jaroszewicz 
przyjął E.C. Pattersona

W dniu 15 bm. prezes Rady 
Ministrów Piotr Jaroszewicz 
przyjął przebywającego w War 
szawie prezesa rady amerykań 
skiego banku Morgan Guaran- 
ty Trust Company, New York 
— Ellmora C. Pattersona.

Tematem rozmowy były 
sprawy gospodarcze i finanso- 
w7e związane z rozwojem obro 
tów towarowych Polski ze Sta 
nami Zjednoczonymi oraz za­
cieśnieniem współpracy mię­
dzy Bankiem Handlowym i 
Morgan Guaranty Trust Com­
pany, New York.

W spotkaniu wzięli m. in. 
udział: minister finansów Ste­
fan Jędrychowski i prezes za­
rządu Banku Handlowego — 
Roman Malesa. (PAP)

Sesja komisji 
współpracy 

polsko-węgierskiej
14 i 15 bm. odbyła się w Bu 

dapeszcie XIII sesja stałej poi 
sko-węgierskiej komisji współ 
pracy gospodarczej. Delegacji 
polskiej przewodniczył wice­
prezes Rady Ministrów, Kazi­
mierz Olszewski, natomiast de 
legacji węgierskiej wicepre-es 
Rady Ministrów, Istvan Hu- 
szar.

W czasie obrad dokonano 
szczegółowej analizy realiza­
cji zadań wytyczonych na u- 
biegłorocznym spotkaniu pier­
wszych sekretarzy partii oraz 
premierów rządów obu kra­
jów, ogólnego przeglądu cało­
kształtu dwustronnych stosun 
ków gospodarczych i nauko­
wo-technicznych oraz określo­
no najważniejsze związane z 
tym zadania. (PAP)

Zamach na konsulat Kuby
W konsulacie Republiki Kuby w 

meksykańskim mieście Merida do 
konano we wtorek 14 bm. zamachu 
bombowego. W wyniku eksnlozji 
dwu ładunków dynamitu, lokal i 
urządzenia konsulatu zostały w du 
żym stopniu zniszczone. Trzeci ła­
dunek, podłożony przez zamachów 
ców w gabinecie konsula, nie 
eksplodował. Władze meksykańskie 
wszczęły śledztwo w sprawie za­
machu.

Strajk powszechny w Indiach
Na wezwanie czołowych organi­

zacji związkowych — ogólnoindyj- 
skiego kongresu związków zawo­
dowych, indyjskiego związku ro­
botniczego i innych, w Indiach 
rozpoczął się jednodniowy strajk 
powszechny stanowiący manifesta 
cje poparcia dla żądań strajkują­
cych od 8 dni pracowników M"!. 

Akcje komandosów palestyńskich
Jak donoszą z Tel Awiwu agen­

cje zachodnie, w nocy z wtorku na 
środę komandosi palestyńscy doko­
nali kilku akcji na terytorium 
Izraela. Trzech uzbrojonych męż­
czyzn. ubranych w mundury po 
dobne do tych jakie noszą żołnie­
rze izraelscy, zajęli szkołę w miej­
scowości Maalot, w Górnej Galilei 
W Jerozolimie wykryto i w ostat­

Epidemia ospy w Bangladesz

Poznań, czwartek 16 maja 1974 
Nr 115 (9395)

Cena 50 gr

rzyszyli sekretarze Światowej 
Rady Pokoju Nikołaj Wo^zczy- 
nin i Kazimierz Kielan. Obec­
ny był przewodniczący Ogólno 
polskiego Komitetu Pokoju — 
Józef Cyrankiewicz.

W dłuższej i przyjacielskiej 
rozmowie omówiono węzłowe 
zagadnienia obecnego etapu 
walki o międzynarodowe odprę 
żenie i utrwalenie zasad poko­
jowego współistnienia państw 
o odmiennych ustrojach. Ro- 
mesh Chandra i Nikołaj Wosz 
czynin poinformowali I sekre­
tarza KC PZPR o dalszym roz­
woju tej walki, zwłaszcza od 
niedawnego Światowego Kon­
gresu Sił Pokoju w Moskwie, 
który wywarł wielki wpływ 
na rozszerzenie frontu i zacie­
śnienie współdziałania różnych 
sił i nurtów postępu i pokoju.

Edward Gierek dał wyraz 
wielkiemu uznaniu dla rosną­
cego rozmachu z jakim działa 
Światowy Ruch Pokoju i dla 
jego stale zwiększającego się 
wkładu do spraw7y pogłębenia 
procesu odprężenia, walki o 
wolność narodów, wygaszania 
konfliktów oraz utrwalania 
sprawiedliwego pokoju i przy­
jaznej współpracy narodów7.

Następnie I sekretarz KC 
PZPR Edw7ard Gierek w to- 
w7arzystw7ie Edwarda Babiucha, 
Wincentego Kraski, Ryszarda 
Frelka spotkał się z wybitny­
mi działaczami Polskiego Ru­
chu Pokoju. Obecni byli Ro- 
mesh Chandra, Nikołaj Wosz- 
czynin i Kazimierz Kielan.

Na spo+kaniu Romesh Chan­
dra w7 imieniu Prezydium Sw7ia 
towej Rady Pokoju wręczył 
Edwardowi Gierkowi złoty me­
dal pokoju im. Joliot-Curie 
przyznany w7 uznaniu za wybit 
ny wkład do sprawy pokoju i 
przyjaźni między narodami. Se 
kretarz Generalny Św7iatow7ej 
Rady Pokoju podkreślił, że na­
ród polski, Polska Ludowa w 
całym XXX-leciu w sposób 
szczególnie aktywny uczestni­
czyły w7 budowie i utrwaleniu 
pokoju w Europie, w walce o 
pokój na świecie. Przypomniał,

niej chwili — przed mającym na­
stąpić automatycznym odpaleniem 
— unieszkodliwiono 3 rakiety. Ak­
cje te zbiegają się w czasie z 
rocznicą powstania państwa Izrael

W ostatnich trzech tygodniach 
113 osób zmarło na ospę, która po­
jawiła się w północnej części 
F-angladesz. W ubiegłym miesiącu 
ospa, która przybrała w Bangla­
desz rozmiary epidemiczne, pochło 
nęła w tym samym regionie życie 

osób.

Tragiczny wypadek w Brazylii
W mieście Currais Novos, w pół- 

nocnowschodniej części Brazybi 
wydarzył się makabryczny wyp.?. 
dek. Z nieznanych jeszcze przyczyn 
autobus wjechał w tłum ludzi bio- 
rących udział w uroczystości reli­
gijnej. 23 osoby zginęły na miej- 
‘cu, a 40 odniosło poważne obra­
żenia.

że właśnie w Warszawie w li­
stopadzie 1950 r. na II Świato­
wym Kongresie Pokoju, zosta­
ła powołana Światowa Rada 
Pokoju.

Edward Gierek dziękując za 
to zaszczytne wyróżnienie, któ 
re jest wyrazem uznania dla 
Polski, jej niezłomnej woli i 
dążenia do urzeczywistnienia 
naibardziej ogólnoludzkich idei 
pokoju i współpracy stwierdził, 
że naród nasz, który w swej 
historii przeżył niejedną tra­
gedię wojenną, zna cenę poko­
ju i do jego umacniania przy­
wiązuje najwyższą wagę.

Zwycięstwo W. Scheda

Wyniki wyborów 
prezydenckich w NRF
Zgromadzenie Federalne 

składające się z członków Bun 
destagu i z przedstawicieli posz 
czególnych krajów NRF wy­
brało w środę Waltera Schee­
la, dotychczasowego przewod­
niczącego FDP, wicenkancle- 

j rza i ministra spraw zagranicz 
' nych nowym prezydentem 
NRF. Zostanie on zaprzysiężo­
ny na tym stanowisku 1 lipca 
br. Prezydent Gustav Heine- 
mann pełniący tę funkcję do­
tychczas zrezygnował z ubiega 
nia się o ten urząd w kolejnej 
kadencji ze względu na pode­
szły wiek i stan zdrowia.

Walter Scheel, wspólny kan 
dydat koalicji rządowej SPD i 
FDP, otrzymał 530 na 1033 od­
danych głosów, czyli absolutną 
większość niezbędną w pier­
wszej turze głosowania. Na 
kandydata ooozycji chadeckiej 
CDU/CSU, Richarda von Weiz 
saeckera, głosowało 498 człon- 

। ków zgromadzenia. Układ sił 
w Zgromadzeniu Federalnym 
wykluczał zwycięstwo kandy­
data opozycji chadeckiej.

Były to pierwsze wybory pre 
zydenckie, w których kandy­
dat przeszedł w pierwszej 
turze głosowania. Nowy pre­
zydent jest politykiem znanym 
i popularnym w NRF i za gra­
nicą. Jest on zarazem polity­
kiem, który wielokrotnie wy­
powiadał się za odprężeniem 
w stosunkach między krajami 
kapitalistycznymi i socjalistycz 
nymi i który na poprzednich 
stanowiskach angażował się na 
rzecz normalizacji stosunków z 
socjalistyczną częścią Europy.

Wynik wyborów wykazał so 
lidarność i jedność działania 
koalicji SPD — FDP. (PAP)

Generalne próby
VI bloku

w „Kozienicach"
Generalnym próbom, poprze 

dzającym uruchomienie turbi­
ny, poddany został VI blok 
energetyczny elektrowni „Ko­
zienice”. Wypadły one pomyśl 
nie. Wszystko więc wskazuje 
na to, że zgodnie z zobowiąza­
niem — VI blok o mocy 200 
MW włączony zostanie do sie­
ci państwowej już w końcu 
maja br.

Jednocześnie trwają inten­
sywne prace montażowe przy 
bloku VII i VIII. Pierwszy z 
nich ma być przekazany do 
eksploatacji w końcu s:erpnia, 
drugi — w listopadzie br. Oz­
nacza to, że „Kozienice” osią­
gną mcc 1600 MW :eszcze przed 
rozpoczęciem tegorocznego 
szczytu jesienno-zimowego — 
o 8 miesięcy wcześniej niż za­
kładały skrócone już uprzednio 
harmonogramy budowy. (PAP)



Zwiększenie dostaw rynkowych 
przemysłu spożywczego

Konferencja prasowa min. E. Kołodzieja

Ok 26C ważniejszych obiektów — m.in. 8 zakładów prze­
mysłu mięsrego, 8 nowoczesnych mleczarni i przetwórni mle­
ka, kilka chłodni składowych, 14 elewatorów zbożowych, 3 
wytwórni? pasz treściwych — oddano do użytku w ciągu 
ostatnich 3 lat. Głównie dzięki tym inwestycjom nastąpił 
34-procentowy wzrost dostaw artykułów spożywczych na ry- 
ne*. przy równoczesnym podniesieniu ich jakości i zwiększe­
niu wyboru; w ciągu ostatnich 3 lat w sklepach znalazło się 
800 nowych produktów żywnościowych.

Nakłady na rozbudowę prze 
mysłu rolno-spożywczego, któ­
re tylko w br. wzrastają o 21 
proc, w porównaniu z 1973 r., 
przyniosą największe efekty w

Sesja naukowa
w WSNS

Rozwojowi Polski Ludowej 
w 30-leciu poświęcona jest od 
bywająca się 15 bm. sesja nau 
kowa zorganizowana przez 
Wyższą Szkołę Nauk Społecz­
nych przy KC PZPR. Przedsta 
wionę przez pracowników na­
ukowych i słuchaczy WSNS 
referaty obrazują dorobek par 
tii i ludowego państwa w bu­
dowie socjalistycznej Polski 
ze szczególnym uwzględnie­
niem w tym dziele roli klasy 
robotniczej oraz pozycji Pol­
ski na tle rozwoju gospodar­
czego w innych państwach.

PAP

Tajne kontakty
NATO - RPA

Coraz nowe fakty potwier­
dzają, że NATO opracowuje 
tajne plany współpracy woj­
skowej z rasistowskim reżi­
mem RPA w celu utrzymania 
na południu Afryki' panowa­
nia białej mniejszości i stłu­
mienia ognisk walki narodo­
wo-wyzwoleńczej. Wynika to 
z poufnego sprawozdania, 
przygotowanego dla specjalne 
go Komitetu ONZ d/s drkolo_ 
nizacji przez grupę amerykan 
skich uczonvch, którzy oparli 
się na analizach dokumentów 
NATO, w tym także tajnych, 
a także na rozmowach z wie­
loma wyższymi urzędnikami 
NATO.

Na początku lat siedemdziesią­
tych — stwierdza raport — mo­
carstwa zachodnie nrzejawiaia 
poważne zaniepokojenie z powodu 
sytuacji w południowe! części 
Afryki, lekajac sie. że może ona 
doprowadzić do zwycięstwa ru­
chów narodowowyzwoleńczych w 
afrykańskich koloniach Portuea- 
lii. a zatem także i do upadku 
rządu w RPA. W tvch warunkach 
NATO nołeciło sw»mu dowództwu 
w rejonie Atlantyku opracowanie 
„nadzwyczajnych kroków” w wv 
padku. edvpv na południu Afry­
ki zaistniały „nieprzewidziane 
okoliczności”.

Oficjalnie — stwierdzała autorzy 
raportu — NATO nowołuje sie na 
konieczność .ochrony szlaków 
morskich” miedzy Zatoka Perska 
i Eurona. którymi zachód otrzv- 
muie du'"'’ e—oćę ronv

Plany NATO przewidują duże 
dostawy sprzętu wojskowego do 
RPA oraz — w razie konieczno­
ści, — bezpośrednie uczestnictwo 
Wojskowe w onerncjach na jej te 
rytorium. Pakt Północnoatlantyc­
ki roznoczął prace przygotowaw­
cze. które przewodnią utworzenie 
sieci komunikacyjnej, lokalizacje 
lotnisk i baz wojskowych NATO 
na południu Afryki, opracowanie 
planów „wspólnej obrony” w po­
łudniowej części Atlantyku i O- 
ceanu Indyjskiego przez siły 
NATO i RPA.

W tej sytuacji nieprzypad­
kowo w ostatnich tygodniach 
zaktywizowały się kontakty 
miedzy przedstawicielami ra­
sistowskiego reżimu BPA z je 
dnei strony i przedstawiciela- 
mi Pentagonu oraz wojsko­
wych szefów NATO — z dru­
giej. (PAP)

Na południu i wschodzie kraiu 
zachmurzenie duże z lokalnymi 
większymi przejaśnieniami, mieis 
cami opady deszczu oraz możli­
wość burz. Na nozostałvm obsza­
rze zachmurzenie umiarkowane 
Temperatura maksymalna od 14
stopni na wschodzie do 18 stopni 
na zachodzie. Wiatry słabe i umiar 
kowane o kierunkach zmiennych.

IIIII8SZIHI miiiiimmmi
Dzisiejszy terwi* informnm/iny 
opracował Bogdan Zdanowski. 

roku bieżącym i przyszłym. W 
tym czasie zbudowanych zosta 
nie — o czym poinformował 15 
bm. na konferencji prasowej 
minister przemysłu spożywcze­
go i skupu — Emil Kołodziej 
— 6 większych zakładów j kom 
binatów mięsnych, 7 zakładów 
mleczarskich, liczne proszków 
nie mleka, 4 wytwórnie Coca- 
Coli, kilka elewatorów zbożo­
wych i 10 wytwórni pasz treś­
ciwych. Realizację 24 inwesty­
cji o szczególnym znaczeniu dla 
rynku zakończy się w br., w 
wielu przypadkach jeszcze 
przed 22 lipca. Dąży się do 
skracania cyklu budowy obiek 
tów oraz przyspiesza osiąga­
nie przez nowe zakłady pełnej 
mocy produkcyjnej.

W latach 1971 — 73 w za­
kładach przemysłu rolno-spo­
żywczego zwiększono wydaj­
ność pracy o 22 proc.

Lepszemu wykorzystaniu re­
zerw w zakładach produkcyj­
nych sprzyjała odczuwalna po 
prawa warunków socjalno-by­
towych półmilionowej rzeszy 
pracowników przemysłu rolno- 
spożywczego. Okazją do pod­
sumowania dorobku minionych 
3 lat będzie ..Dzień Pracownika 
Przemysłu Spożywczego”, któ­
ry przypada w ostatnią nie­
dzielę maja. (PAP)

Odroczenie posiedzenia 
ministrów finansów EWG

Ministrowie finansów Wspólnego 
Rynku odroczyli swoje posiedze­
nie wyznaczone na najbliższy po­
niedziałek, które miało być po­
święcone wypracowaniu ostatecz­
nego stanowiska wspólnoty wobec 
ceny złota. Oficjalnym powodem 
odroczenia była wewnętrzna sy­
tuacja polityczna we Francji i 
NRF.

Jednakże, jak twierdzą w Bruk­
seli, niemałą folę w tej decyzji 
odegrał negatywny stosunek Sta­
nów Zjednoczonych do propozycji 
„dziewiątki”, by zezwolić central­
nym bankom EWG na rozliczanie 
wzajemnych należności na podsta­
wie wolnorynkowej ceny złota.

Jest to zagadnienie o pierwszo­
rzędnym znaczeniu, gdyż w obec­
nej chwili cena złota na wolnym 
rynku czterokrotnie przewyższa ce 
nę oficjalną, ustanowioną w lu­
tym 1973 roku na poziomie 42.20 
dolara za uncję. Odstępstwo od 
tak zaniżonej ceny oznaczałoby 
praktycznie nową, poważniejszą 
niż dotychczasowe, dewaluację wa 
luty amerykańskiej.

Minister finansów USA, William 
Simon jeszcze raz podkreślił, że 
Stany Zjednoczone nalegają na 
zmniejszenie roli złota w systemie 
walutowym Zachodu. (PAP)

Skandal w japońskiej firmie
Policja japońska przypadkowo zatrzymała w Tokio młodego czło­

wieka. którego rece były pokryte wrzodami, a paznokcie zdefor­
mowane. W trakcie przesłuchania zatrzymany opowiedział o obu­
rzających faktach bezdusznego podejścia do robotników kierow­
nictwa jednej z firm japońskich.

W 1971 r. insnektor firmy „Mit- 
susima”, specjalizującej sie w ba­
daniach konstrukcji budowlanych 
przy użyciu radioaktywnych izo­
topów przyjął tymczasowo do pra 
cy 5 młodocianych pracowników. 
Nie zaopatrzono ich w podstawo­
we środki ochronne przed promie 
niowaniem radioaktywnym. Nowi 
pracownicy zostali zmuszeni do 
umieszczania w badanych kon­
strukcjach metalowych radioak­
tywnego irydu-192. Po jakimś cza 
sie tece poktyły sie wrzodami, 
zaczęły im wypadać włosy, uległy 
zniekształceniu paznokcie. Więk­
szość z nich skarżyła sie na za­
wroty ffłowy. Wszystko wskazy­
wało na to, że zostali napromie-
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Z udziałem Teatru Nowego

XV Festiwal Polskich
Sztuk Współczesnych
XV Festiwal Polskich Sztuk 

Współczesnych będzie w tym 
roku jedną z centralnych im­
prez kulturalnych w kraju. 
Odbędzie się on we Wrocławiu 
w dniach 1—8 czerwca br. Do 
udziału w festiwalu zostało za 
proszonych 13 teatrów z oś­
miu miast.

Pokazane zostaną we Wro­
cławiu m. in. tak wybitne 
spektakle, jak „Kartoteka” Ta 
deusza Różewicza (Teatr Ma­
ły, Warszawa — reż. Tadeusz 
Minc), „Ślub” Witolda Gom­
browicza (Teatr Dramatyczny, 
Warszawa — reż. Jerzy Jaro­
cki) czy też „Popiół i diament” 
Jerzego Andrzejewskiego (Te­
atr Polski, Wrocław’ — adap­
tacja i reżyseria Jan Maciejo­
wski).

Po raz pierwszy od lat do 
udziału w tej ważnej i presti­
żowej imprezie kulturalnej za 
proszony został poznański Te­
atr Nowy ze spektaklem „A 
jak królem a jak katem bę­
dziesz” Tadeusza Nowaka w 
reżyserii Janusza Nyczaka. Te 
atr Nowy wystąpi dwukrotnie 
w dniu 7 czerwca br. (bran)

Wyścig
Dokończenie ze str. 1 

godzinę. Bardzo aktywni byli 
wczoraj zawodnicy Polski i 
ZSRR, którzy usiłowali tuż 
przed Berlinem rozerwać pele 
ton i stworzyć sobie dogodniej­
sze warunki do ataku przed 
stadionem i na bieżni. Szczegół 
nie pracowici byli lider wyści­
gu T. Mytnik i S. Szozda

Przed wjazdem na stadion 
od prowadzącej grupy oderwał 
się reprezentant NRD H. Hart- 
nick, który nie oddał prowadzę 
nia na bieżni, wyprzedzając 
Bułgara I. Nikołowa i S. Szoz­
dę, który znów zdobył 10 se­
kund bonifikaty za 3 miejsce. 
W ogólnej klasyfikacji Polak 
wyprzedził zawodnika ZSRR 
N. Gorełowa. Czwartym na me 
cie był A. Pikkuus (ZSRR) — 
wszyscy Polacy przyjechali w 
prowadzącej grupie.

Mówił na mecie: STANISŁAW 
SZOZDA — „Chciałem wygrać ten 
etap, ale straciłem niepotrzebnie 
sporo sił na trasie. W końcówce 
koledzy gdzieś się zagubili w pe-

Spotkanie i redaktorami 
czasopisma „NRD“

W poznańskim Klubie Między­
narodowej Prasy i Książki odby­
ło się spotkanie redaktorów cza 
sopisma „NRD” (wydawanego w 
kilku wersjach językowych, m. 
in. w języku polskim) z przedsta­
wicielami poznańskiego środowi­
ska prasowego, wydawniczego i 
naukowego. Miesięcznik „NRD” 
reprezentowali redaktor naczelny 
— Dieter Henze i kierownik dzia 
łu oświaty i kultury — Karin 
Karlsson, a bratnie pismo „Pol 
ska” (wydawane m. in. w języku 
niemieckim) — red. nacz. Zdzi­
sław Romanowski.

Podczas spotkania w którym u 
cześtniczyli przedstawiciele Wy­
działu Propagandy i Kultury KW 
PZPR, dziennikarze prasy, radia i 
telewizji, pracownicy instytutów 
naukowych i wydawnictw wymie­
niono poglądy na treść i formę 
miesięcznika „NRD”, który od nie 
dawna ukazuje się w nowej atrak 
cyjnej szacie graficznej. (—) 

niowani, jednakże kierownictwo 
nie udzieliło im żadnej pomocy 
i nadal zmuszało do pracy w nie­
bezpiecznych warunkach.

Obecnie policja bada całą spra­
wę. Aresztowano inspektora, któ 
ry przylał do pracy młodocianych. 
Poszukuje się również dalszych 
współwinnych, którzy nonosza od 
powiedzialność za to rażące naru­
szenie ustawodawstwa pracy.

Przeprowadzona w Japonii w 
styczniu br. kontrola wykazała, 
że 219 spośród 267 firm, nie dvsoo 
nuje wymaganymi urządzeniami 
1 nie może przeprowadzać prac, 
w czasie których wykorzystuje sie 
izotopy radioaktywne. (PAP)

Gen. Spinola prezydentem Portugalii

Dziś zaprzysiężenie rządu
tymczasowego

W środę po południu w osiemnastowiecznym, parterowym 
pałacu królewskim Queluz, kilkanaście kilometrów na po- 
1 minie od Lizbony, rozpoczęła się uroczystość objęcia tym­
czasowej władzy prezydenckiej przez gen. Antonio Spinolę.

Zgodnie z programem ruchu 
sił zbrojnych, 64-lętni generał, 
którego ruch powołał w dniu 
25 kwietnia br. na stanowisko 
przewodniczącego Komitetu 
Ocalenia Narodowego, ma pia 
stować najwyższy urząd w kra 
ju do czasu rozpisania za rok 
wolnych wyborów prezydenc­
kich. Przeprowadzenie tych wy 
borów po 48 latach dyktatury 
faszystowskiej jest jednym z 
najważniejszych postulatów 
ruchu 25 kwietnia.

Bezpośrednio po uroczystoś­
ci prezydent Spinola dokonał 
formalnego desygnowania na 
premiera rządu tymczasowego 
znanego z demokratycznych po 
glądów, o pięć lat starszego od 
siebie- dziekana wydziału pra­
wa na Uniwersytecie Lizboń-

Pokoju
letonie, na trasie jednak bardzo 
mi pomagali. Przede wszystkim 
J. Kowalski, od którego otrzyma­
łem rower”.

¥
Dzisiaj etap na trasie Poczdam 

— Lipsk, długości 141 km. Trans­
misje: radio w programie I — 
13.30. 14, 14.30, 15, 15.30, 16, 16.30: 
telewizja: 16.25 oraz 22.10 wiado-* 
mości sportowe i Kronika Wyści 
gu Pokoju, (ask)

WYNIKI INDYWIDUALNE

1. H. J. Hartnick (NRD) — 2:46.39 
(z bonifikata)

2. I. Nikołow (Bułgaria) — 2:46.52 
(z bonifikata)

3. S. SZOZDA — 2:47.07
(z bonifikata)

4. A. Pikkuus (ZSRR) — 2:47.17
5. M. Schiffner (NRD) — „
6. T. Vasiie (Rumunia) — „
7. W. Kuehn (NRD) —
8. V. Moravec (CSRS) — „
9. M. Milde (NRD) — „

10. P. Matousek (CSRS) — „

WYNIKI DRUŻYNOWE

1. NRD — 8:21.10
2. Bułgaria — 8:21.26
3. Polska — 8:21.41
4. Holandia — 8:21.41

KLASYFIKACJA 
INDYWIDUALNA
PO VIII ETPACH

1. T. MYTNIK (Polska) 19:37.38 
straty do lidera

2. D. Gonschorek (NRD) 24 sek
3. A. Pikkuus (ZSRR) 27 „
4. S. SZOZDA (Polska) 1.02 min.
5. N. Gorełow (ZSRR) 1.03 „
6. H. J. Hartnick (NRD) 1.10 „
7. M. Hrazdira (CSRS) 1.23 „
8. J. BRZEŻNY (Polska) 1.35 „
9. P. Matousek (CSRS) 1.48 „

10. A. Bartonicek (CSRS) 2.28 „
11. J. KOWALSKI (Polska)

KLASYFIKACJA 
DRUŻYNOWA

2.40 „
15. J. KACZMAREK (Polska)

3.18 „
17. B. KRĘCZYNSKI (Polska)

3.46 „

1. POLSKA 58:53.24
straty do lidera

2. ZSRR 1.39 min.
3. NRD 1.55 „
4. CSRS 2.53 „
5. NRF 12.19 „
6. Holandia 15.59 „
7. Kuba 18.29 „
8. Francja 18.36 „
9. Rumunia 23.27 „

10. W. Brytania 25.24 „
NAJAKTYWNIEJSI

1. T. Smit (Holandia) 30 pkt.
2. A. Pikkuus (ZSRR) 15 „
3. W. Lichaczew (ZSRR) 8 „
4. R. Labus (CSRS) 6 „
5. M. Schiffner (NRD) 5 „

NOSZĄ 
Do tragicznego wypadku doszło 

w środę po północy na przejeździe 
kolejowym w miejscowości Ku­
chenna na trasie Koło-Sompolno. 
Samochód marki „Syrena” wpadł 
pod jadący w kierunku Konina po^ 
ciąg towarowy. Cztery spośród' 
pięciu osób znajdujących się w 
aucie poniosły śmierć. O utrzyma­
nie przy życiu piątego pasażera 
walczą lekarze ze Szpitala bowia 
towego w Kole. Jak się okazało 
przyczyną było nieopuszczen/ie 
barier. Dróżnika zatrzymano $o 
dyspozycji prokuratora, (wig) )

skim, prof. Adelino da Palma 
Carlosa.

Skompletowanie przezeń li­
sty rządu tymczasowego, który 
będzie działał do wyborów par 
lamentarnych w maju przyszłe 
go roku, stanie się już tylko 
formalnością. Lista bowiem 
została niemal w całości ustało 
na w toku trwających od po­
czątku miesiąca konsultacji 
między Komitetem Ocalenia 
Narodowego a przedstawiciela 
mi partii i ugrupowań politycz 
nych. Zaprzysiężenie rządu 
jest przewidziane w czwartek.

Jeszcze nie wiadomo, kto 
obejmie tekę ministra gospo­
darki. Z kandydatów wymie­
nia się młodego technokratę, 
opowiadającego się za ograni­
czeniem działalności monopoli, 
dyrektora banku Vieira de 
Almeidę oraz członka kierowni 
ctwa portugalskiego ruchu de­
mokratycznego (MDP), prof. 
ekonomii Pereira da Moura.

Pozostałe główne stanowiska 
ministerialne rozdzielone zo­
stały następująco: trzech so­
cjaldemokratów, sześciu libera 
łów różnych odcieni oraz 
dwóch komunistów. Dzienniki 
podają jako fakt nie ulegający 
żadnej wątpliwości, iż sekre­
tarz generalny Portugalskiej 
Partii Socjalistycznej, Mario 
Soares, obejmie ministerstwo 
spraw zagranicznych^ a sekre-

Turcja w obliczu 
kryzysu rządowego

Rząd turecki premiera Bu­
lenia Ecevita doznał dotkliwej 
porażki w parlamencie, gdzie 
większością głosów odrzucono 
jego propozycje w sprawie 
amnestii dla więźniów politycz 
nych. Wynik głosowania 
brzmiał 221:214 na niekorzyść 
rządu, mimo iż koalicja dyspo 
nuje 9-mandatową większo­
ścią w 450-osobowym Zgroma­
dzeniu Narodowym.

W Ankarze obserwatorzy u- 
trzymują, że należy liczyć się 
z możliwością rezygnacji gabi 
netu, który pozostaje przy 
władzy od 4 miesięcy. Wszy­
scy zgadzają się, że wtrąciło­
by to Turcję w kolejny długi 
kryzys rządowy.

Amnestia dla więźniów politycz 
nych była fragmentem ustawy 
amnestyjnej dla uczczenia 59 
rocznicy proklamowania Republi­
ki Tureckiej. Zgromadzenie Naro 
dowe przyjęło projekt ustawy, 
jednakże z wyłączeniem postano­
wień dotyczących więźniów poli­
tycznych, którzy stanowią około 
5 tys. z ogólnej liczby 65 tys. prze 
bywających w zakładach kar­
nych. (PAP)

Porażka chadecji
Po wynikach 

referendum we Włoszech
Po dwóch dniach od ogłoszę 

nia wyników referendum w 
sprawie rozwodów, które odby 
ło się 12 i 13 bm. we Włoszech, 
stają się już widoczne pier­
wsze konsekwencje polityczne 
zdecydowanej porażki konser­
watywnych kół chadeckich 
oraz przytłaczającej części wło 
skiej hierarchii kościelnej.

Wskutek masowej emigracji 
ze wsi do miast, rozwoju tele­
wizji i w ogóle postępu cywili 
zacyjnego Włosi przestali być 
społeczeństwem, w którym 
można liczyć na poparcie 
większości, odwołując się do 
poszanowania zasad wypływa­
jących z doktryny katolickiej. 
Papież Paweł VI przemawia­
jąc 15 btn. na audiencji do gru 
py młodych małżeństw wyra­
ził Rozgoryczenie z powodu wy, 
ników Referendum. (PAP) 

tarz generalny Portugalskiej 
Partii Komunistycznej, Alvaro 
Cunhal zostanie ministrem sta 
nu. Trudne stanowisko mini­
stra pracy zgodził się objąć in­
ny członek kierownictwa 
PPK, znany przywódca związ­
kowy P. Goncalves.

Nowy rząd będzie dą­
żyć także do rozwią­
zania najbardziej palącego pro 
blemu, a mianowicie sprawy 
przyszłości terytoriów kolonial 
nych w Afryce, w’ których od 
13 lat trwa wojna.

☆
Jednocześnie nowe władze 

wojskowe ogłosiły kolejną czy 
stkę wśród kadry oficerskiej, 
umieszczając 42 wojskowych 
w tym 10 generałów i 2 byłych 
ministrów na liście rezerwi­
stów.

Od czasu zamachu stanu w 
stan spoczynku przeniesiono 
66 oficerów wyższej rangi. 
Krok ten oceniany jest jako 
umocnienie władzy przywód­
ców zamachu stanu. Opubliko 
wany w Lizbonie komunikat 
podaje, że czystka w armii zos 
tała zakończona. (PAP)

Do lata coraz bliżej
Kontrole w wielkopolskich 

zakładach pracy
Co roku upały zaskakują 

niektóre zakłady pracy. Nie­
przygotowanie do sezonu let­
niego przejawia się w tym, że 
brak w nich tzw. oaz (wydzie­
lone miejsca o właściwym mi­
kroklimacie), ochron ogranicza 
jących nadmierne nagrzewanie 
pomieszczeń, napojów chłodzą 
cych itp.. itd. By zapobiec ta­
kim niespodziankom dotkli­
wie odczuwanym przez załogi, 
branżowi inspektorzy pracy 
przystąpili w Wielkopolsce do 
kontroli stanu przygotowań do 
sezonu letniego. Akcją tą (po­
trwa do 31 bm.) zostanie 
objętych około 1 000 zakładów 
i wydziałów, w których upały 
stwarzają szczególnie uciążli­
we warunki pracy. (ak)

Konkurs na reportaż

„Wielkopolska w XXX-leciu
Polski Ludowoj”

Wielkopolskie Towarzystwo 
Kulturalne, Wydawnictwo Po­
znańskie oraz Zarząd Oddzia­
łu Stowarzyszenia Dziennika­
rzy Polskich ogłaszają konkurs 
na reportaż obrazujący osią­
gnięcia i przemiany społeczno 
-gospodarcze, kulturalne i in­
ne Wielkopolski w okresie 
XXX-lecia Polski Ludowej. 
Konkurs ma na celu prezen­
tację dorobku regionu, ukaza­
nie procesów kształtowania się 
nowych stosunków międzyludz 
kich, zilustrowanie realizacji 
zadań społeczno-gospodarczych 
oraz przeobrażeń wynikających 
z efektów pracv ideologicznej

W konkursie może wziąć udział 
każdy dziennikarz i współpracow­
nik prasy, radia i tv (członkos­
two SDP nie jest konieczne) Repor 
taż powinien zawierać 10—25 stron 

maszynopisu znormalizowanego. Na 
konkurs należy nadsyłać prace do 
tychczas nigdzie nie publikowane, 
oznaczone godłem z dołączoną, za 
klejoną kopertą zawierającą imię, 
nazwisko i adres autora. Organi­
zatorzy ustalają termin nadsyła­
nia prac na dzień 31 lipca 1974 r. 
Prace należy nadsyłać w 3 egzem 
plarzach pod adresem Wielkopol­
skie Towarzystwo Kulturalne, Pa­
łac Kultury, ul. Czerwonej Armii 
80/82, 61-809 Poznań.

Organizatorzy przewidują 
następujące nagrody: pierwsza 
nagroda — 10 tys. zł, dwie dru 
gie — po 7 tys. zł. trzy trzecie 
— po 5 tys. zł oraz trzy wy­
różnienia — po 2 tys. zł.

Pierwszeństwo publikacji 
prac w formie książkowej z« 
trzeżone jest dla Wydawnic­
twa Poznańskiego.
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Medal legitymacją inicjatywy
Niemal dwa miesiące temu 

rozpoczęliśmy wędrówkę 
po poznańskich sklepach, 

którym organizatorzy konkur­
su o Handlowy Znak Jakości 
a więc Urząd Miasta Poznania 
Zarząd Okręgu Związku Za­
wodowego Pracowników Han­
dlu i Spółdzielczości oraz re­
dakcja „GŁOSU WIELKOPOL­
SKIEGO” (inicjator konkursu) 
przyznali medale HZJ. Celem 
tych wizyt w prawie 60 skle­
pach było sprawdzenie, czy 
wszyscy medaliści nadal zasłu 
gują na to wyróżnienie.

W wielu sklepach pytano, 
dlaczego „Głos” zadaje sobie 
trud odwiedzania wszystkich 
medalistów. Odpowiedź jest 
oczywista. Jesteśmy inicjato­
rami i jednymi z organizato­
rów współzawodnictwa o Han­
dlowy Znak Jakości. Podpisu­
jemy się pod każdym przy­
znawanym medalem. Leży więc 
w naszym interesie, aby meda 
le nadal miały wysoką rangę 
i stanowiły gwarancję najwyż 
szej jakości handlowania. Tak 
więc dbanie o to, aby wartość 
medalu się nie zdewaluowała, 
to nasz obowiązek.

TO NIE SKARGA

W każdym wizytowanym skle 
pie przedstawiciel redakcji 
wpisywał swoje pochlebne lub 
krytyczne uwagi do książki 
skarg i wniosków. Szkoda tyl­
ko, że nie wszystkie dyrekcje, 
którym podlegają medaliści, 
należycie zrozumiały intencje 
tych wpisów. W przypadku, 
gdy były to uwagi krytyczne, 
na ogół szybko na nie reago­
wano. Dysponujemy już kilku­
nastoma pisemnymi odpowie­
dziami, w których dyrekcje 
ustosunkowują się do zawar­
tych w nich uwag. Dziwne 
tylko, że w tych odpowie­
dziach dość często natykamy 
się na zwrot: „...w odpowiedzi 
na skargę obywatela (czyt. 
dziennikarza dokonującego wpi 
su) wyjaśniamy, że...”. Dziwne, 
bo przedstawiciel redakcji wi­
zytujący sklep, nie był prze­
cież klientem, który coś 
w sklepie kupował, a źle pbsłu 
żony skarżył się i żalił do dy­
rekcji.

Owe wpisy do książek skarg 
i wniosków, to przecież uwagi 
współorganizatorów konkursu,

Honoriusz Baizac — „Eugenia 
Grandet”, wyd. VI. Czyt., Str. 192 
zł 10.

Denis Diderot — „Kubuś Fatali- 
tta i jego Pan”, wyd. VIII. Wyd 
Literackie, str. 29G, zł 30.

George Johnston — „Prześpisz się 
za darmo”. Czyt. str. 376, zł 22.

Stendhal — „Dziennik. Wybór”. 
PIW, str. 481, zł 60.

Krzysztof Kruszewski — „Nau­
czanie programowe w systemie dy­
daktycznym”, państwowe Wydaw­
nictwo Naukowe, W-wa 1974, wyd. 
II, str. 210, cena 24 zł.

W sobotę i w niedzielę w 
Dolsku w powiecie śremskim 
odbędzie się doroczny festyn 
„Głosu Wielkopolskiego", or­
ganizowany wspólnie z Gmin­
nym Komitetem Frontu Jed­
ności Narodu. Warto więc z 
tej okazji przypomnieć kilka 
kart z historii tej miejscowość5 
oraz leżącego w pobliżu star­
szego od Dolska - Ostro- 
wieczna.

Cisza zalega dolski rynek. 
Południową siestę mia­
steczka przerywają, tyl­

ko autobusy jadące do Pozna­
nia, Śremu, Wrocławia i Go­
stynia. Wtedy rynek się moc­
no ożywia, by za parę chwil 
znów zapaść w spokój. Tylko 
kobieta opiekująca się rabata­
mi kwiatów bez przerwy pra­
cuje. Jest coś z bajki — w ko­
lorowych domkach, kwiatach, 
ciszy i czystości.

Pierwsze wzmianki o Dolsku 
sięgają roku 1136. O jego roz­
woju zadecydowało położenie 
na jednym z głównych szlaków 
handlowych, wiodących z 
Gdańska — Torunia, przez Po­
znań do Wrocławia. Oficjalnie 
jako miasto Dolsk pojawił się 
w roku 1359, kiedy to Kazi­
mierz Wielki nadał mu prawa 
miejskie. Rozkwit miasteczka 

mających prawo i obowiązek 
kontrolować „swoje” medalo­
we sklepy. A uwagi krytyczne 
czyniliśmy przeważnie w ta­
kich sytuacjach, gdy spostrze­
gliśmy, iż w danej placówce 
handlowej obniżył się poziom 
handlowania, estetyki czy wy­
bór towarów w porównaniu do 
roku, w którym przyznawali­
śmy medal sklepowi. A więc 
zastosowaliśmy kryterium wca 
le nie tak ostre. Bo krytyko­
wać należałoby nie tylko tych, 
u których coś się pogorszyło, 
ale i takich medalistów, którzy 
nie uczynili kroku naprzód. 
Bo przecież od kogo, jak nie 
od medalistów Handlowego Zna 
ku Jakości, można wymagać 
stałego rozwijania nowych 
form kontaktu z klientem.

DYREKCJE ODPOWIADAJĄ

Dyrekcje ustosunkowując się 
do naszych uwag przedstawiły 
w swoich odpowiedziach pro­
pozycje, terminy lub proble­

my związane z usunięciem za­
uważonych przez nas niepra­
widłowości. Oto w przypadku 
sklepu PSS nr 41 przy ul. Dzier 
żyńskiego 119, któremu propo­
nowaliśmy odebrać medal, za 
„niedobry zwyczaj ustawiania 
pustych skrzynek po pieczywie 
w części handlowej sklepu”, 
dyrekcja PSS zadziałała niemal 
natychmiast. Rozpoczęto sta­
ranie o uzyskanie dodatkowej 
powierzchni magazynowej w 
pobliżu sklepu oraz zwrócono 
się do Poznańskich Zakładów 
Piekarniczych, aby dostawy 
pieczywa odbywały się w 
dwóch rzutach.

Również Zarząd PSS poin­
formował, że w najbliższym 
okresie przystąpi do odnowie­
nia krytykowanych przez nas 
odrapanych lad w sklepie PSS 
nr 204 przy ul. Lampego.

Wielkopolskie Przedsiębior­
stwo Handlu Spożywczego wy­
jaśniło, że nie dysponuje lep­
szym, bardziej „delikateso­
wym” gatunkiem papieru, któ 
ry nadawałby się do pakowa­
nia towarów w sklepach bran­
ży cukierniczej.

Krytykowaliśmy słabe zaopa 
trzenie sklepu „Społem” PSS 
nr 384 przy ul. Waryńskiego 2. 
Dyrekcja odpowiada, że nie ma 
wpływu na otrzymywany asor 
tyment towarów.

Bardziej optymistyczna jest 
odpowiedź w tej samej kwestii 
(słabe zaopatrzenie), którą 
otrzymaliśmy od dyrekcji Wo­

Z zagadek przeszłości

Ostrowieczno - rówieśnik
przypada na połowę XVIII 
wieku. Na wzgórzach otaczają­
cych miasto rosły wtedy drze­
wa -ewocowe i krzewy wino­
rośli, z których, jak podają 
kroniki, wytłaczano nie najgor 
sze wina. Ale już w końcu 
XVIII wieku Dolsk pada ofia­
rą pożaru i jego znaczenie ma­
leje.

W latach międzywojennych 
miasteczko żyje z handlu, ga­
stronomii dobrze rozwiniętej i 
rzemiosła. W okresie kryzysu 
pojawia się bezrobocie. Rozpo­
czyna się emigracja zarobko­
wa. Na miejscu dawnych win­
nic powstają pastwiska.

Po drugiej wojnie światowej 
Dolsk nie zmienia swego cha­
rakteru, ale następuje tu znacz 
ne ożywienie w życiu gospo­
darczym. Powstaje wiele pla­
cówek uspołecznionych: Gmin­
na Spółdzielnia, Państwowy 
Ośrodek Maszynowy, Przedsię­
biorstwo Przemysłu Tereno­
wego ... Problem zatrudnienia 
rozwiązuje nowo zbudowana 

jewódzkiego Przedsiębiorstwa 
Handlu Artykułami Papierni­
czymi i Sportowymi, której 
podlega sklep rowerowy „Ma­
raton” przy ul. Marcinkow­
skiego 11. W liście czytamy:

„... Wyjaśniamy, że chwilo­
wy brak części rowerowych 
oraz rowerów nastąpił na sku­
tek braku środków transporto­
wych oraz inwentury w maga­
zynie rowerowym.”

Sklep w najbliższym termi­
nie otrzyma brakujący towar, 
na który złożył zamówienie w 
Dziale Branżowym. Dyrekcja 
WPHAPiS dołoży wszelkich 
starań, aby podobne braki to­
warowe się nie zdarzały, szcze­
gólnie w sklepie, który posia­
da Handlowy Znak Jakości (...) 
Informujemy też, że w najbliż 
szym czasie odświeżony i od­
malowany zostanie nasz sklep 
kreślarski przy ul. Ratajcza­
ka, również posiadający me­
dal HZJ (...)”

Przytoczone odpowiedzi są 
reprezentatywne dla typów re 
akcji na nasze uwagi. Jedni 
dyrektorzy uważają, że nic nie 
da się poprawić, inni zaś in­
formują nas o natychmiast pod 
jętych zabiegach, mających na 
celu usunięcie wytkniętych u- 
sterek.
Rodzi się więc refleksja: czy 
trzeba aż kontroli i wytykania 
zaniedbań na łamach prasy, 
aby zauważyć, że w sklepie jest 
po prostu brudno lub też, że 
szwankuje zaopatrzenie? Te 
sprawy — przynajmniej w 
przypadku medalistów HZJ — 
dyrekcje powinny rozwiązywać 
same.

WYSTARCZY JEDEN 
„ZAPOMINALSKI”

W większości sklepów słysze­
liśmy opinię, że takie kontrole 
i rozmowy, jakie przeprowadza 
liśmy z medalistami Handlo­
wego Znaku Jakości, są poży­
teczne i powinny być kontynu­
owane. Handlowcy sami mó­
wią, że trzeba dbać o utrzy­
manie wysokiej rangi medalu. 
Leży bo w interesie samego, 
szczupłego przecież grona do­
tychczasowych medalistów.

Wielokrotnie słyszeliśmy, że 
sami oni pilnują się pomiędzy 
sobą. Mówią, że nie można do­
puścić, aby znalazł się jakiś 
sklep, który ma medal, a nie 
spełnia niezbędnych ku temu 
warunków. Taki właśnie jeden 
„zapominalski”, może bardzo 
szybko zepsuć opinię innym, 
dobrze pracującym placówkom.

Jeśli takiego zdania są sami 
handlowcy znaczy to, że dobrze 
zrozumieli intencje naszych wi 
zyt. Będziemy kontynuować 
je także w innych branżach, 
m.in. w gastronomii.

MAREK PRZYBYLSKI

Odlewnia Żeliwa w pobliskim 
Śremie.

V

Przed nami panorama je­
ziora Ostrowieczno — po 
łożonego 5 kilometrów 

od Dolska. Zieleń lasów odbi­
ja się w wodzie w blaskach 
zachodzącego słońca. Urzecze­
ni tym widokiem stoimy wraz 
z naczelnikiem Gminy w Dol­
sku — Bronisławem Tomcza­
kiem. Ale nie tylko romantycz­
ny obraz sprowadził nas do tej 
miejscowości. Zjeżdżamy nad 
jezioro.

Sprężystym krokiem zbliża 
się do nas tutejszy rybak, pan 
Franciszek Moskwa. — Czeka­
łem na panów — mówi. — Za­
raz pojedziemy na wyspę; a po 
drodze opowiem pewną histo­
rię.

Patrząc na niego aż trudno 
uwierzyć, że przekroczył 70-ty 
rok życia.

— W Ostrowiecznie zjawiłem 
się w roku 1921 — rozpoczyna 
swoją opowieść. Od tego czasu

Nowe osiedla mieszkaniowe w NRD

Budowa nowego osiedla mieszkaniowego w Neubrandenburgu. Jednocześnie z domami 
mieszkalnymi oddaje się tu do użytku przedszkole i żłobek. CAF ~ adij

Wymogi nowoczesnego społeczeństwa

Obowiązkowość
0 obowiązkowości i dyscy 

plinie pracy słyszy się 
przy różnych okazjach 

— kiedy nawali kooperant, kie 
dy nie stawi się przy warszta 
cie pracownik, kiedy urzędni­
czka wyskoczy na kawę. Ale 
i w wielu innych sytuacjach 
zżymamy się na brak dyscypli 
ny, nierespektowanie przyję­
tych norm, zasad działania. 
Gdzie kryją się przyczyny te­
go zjawiska?

Powstanie nowoczesnego spo 
łeczeństwa przemysłowego w 
Polsce dokonało się wyjątkowo 
szybko. Jakkolwiek początki 
przemysłowego rozwoju sięga­
ją pierwszych lat XIX wieku, 
to rzeczywisty skok w prze­
kształceniu istniejącej struktu 
ry zawodowo-produkcyjnej 
przypada na okres powojenny; 
na okres powstania rzeczywis­
tości socjalistycznej. Nie zaw­
sze pamiętamy o tym, że w 
okresie międzywojennym u- 
trzymywało się z rolnictwa po 
nad 60 proc, ogółu ludności, 
zaś z przemysłu nie więcej niż 
12,5 proc, Zaraz po zakończe­
niu wojny sytuacja była jesz­
cze gorsza.

W 1950 r. w rolnictwie i leś 
nictwie było zatrudnionych 57,2 
proc, ludności czynnej zawo­
dowo, zaś w przemyśle tylko 
18,8 proc. Dwadzieścia lat póź 
niej rolnictwo i leśnictwo za­
trudniało już tylko 36,5 proc. 
Nastąpił spadek o ponad dwa 
dzieścia punktów, co oznacza­
ło, że miała miejsce wielka 
transformacja w strukturze za 
trudnienia. W ciągu tych dwu 
dziestu lat byliśmy świadka­
mi wielkiego exodusu ze wsi 
do miasta. Jest rzeczą oczy­
wistą, że owych kilka milio-

Biskupina?
zacząłem interesować się histo­
rią okolicy. Przypominam so 
bie jak w czasie wyjazdów ło­
dzią na środek jeziora trafia­
liśmy na długie pale, pływają­
ce po wodzie. Były ostro za­
kończone. Początkowo jednak 
nie zwróciło to naszej uwagi 
Znaleziony później ząb mamu 
ta w żwirowni zdopingował 
mnie do dalszych poszukiwań 
Skupiłem uwagę na kilku wv 
spach na jeziorze. Strzegłv 
jednak one nieustępliwie swo­
ich tajemnic.

Przyszedł rok 1934. Na pod­
stawie zdjęć niwelacyjnych te 
renu stwierdzono, że poziom 
wody w jeziorze Ostrowieczno 
jest o 2 metry wyższy od po­
ziomu jezior w Dolsku. Za­
rosły i zniszczony kanał łączą 
cy jeziora uniemożliwiał wy­
równanie wód. Pamiętam ten 
dzień, gdy zakończyliśmy oczy­
szczanie kanału a woda w 
Ostrowiecznie znacznie opad

Dokończenie na str. 4
JERZY KNAPIK 

nów byłych mieszkańców wsi, 
którzy przeszli do innych za­
jęć wniosło wiele przyzwycza­
jeń i nawyków charakterys­
tycznych dla pracy w rolnic­
twie, a szczególnie w rolnic­
twie drobnochłopskim.

Wydaje się, że szczególnie 
ważne są tu następujące cechy.

Po pierwsze — swoisty 
„wszystkoizm”, charakteryzu­
jący pracę w drobnym gospo­
darstwie chłopskim. Wpraw­
dzie dzisiaj specjalizacja w 
rolnictwie jest już dosyć dale­
ko posunięta, jednakże nadal 
dominuje gospodarstwo wielo­
kierunkowe. W takim gospo­
darstwie ten sam pracownik 
wykonuje różne prace, prze­
chodząc często od jednej do 
drugiej. Istniała też możliwość 
zastąpienia w pracy jednego 
członka rodziny przez innego. 
Tymczasem przejście do pracy 
przemysłowej oznacza trwałe 
związanie się z jednym typem 
działalności, z wąską specjali­
zacją, przynajmniej w porów­
naniu z doświadczeniem wy­
niesionym z indywidualnego 
gospodarstwa chłopskiego.

Po drugie, w gospodarstwie 
indywidualnym pracownik 
(właściciel) jest w zasadzie 
zdany na pracę swoją i swej 
rodziny. Wykonując wszystkie, 
albo większość prac sam nie 
przywiązuje większej wagi do 
ścisłego, terminowego współ­
działania. Poszczególne odcin­
ki pracy traktuje jako własne, 
tylko w różnym czasie obsłu­
giwane. Pracuje ciężko, często 
znacznie ciężej niż w prze­
mysłowym zakładzie produkcyj 
nym, pracuje jednak inaczej. 
Rozciąga swą pracę na wuę- 
kszą ilość godzin — granice 
dnia pracy są płynne, rozcią­
gliwe. Zależą w dużym stop­
niu od zadań, które rolnik sam 
sobie wyznacza. Wprawdzie 
nasze rolnictwo również zna 
okresy szczególnie intensyw­
nej pracy, wymogi wykonania 
poszczególnych zadań nie za­
mykają się jednak w obrębie 
godziny, dwóch czy nawet jed 
nego dnia. Muszą być spełnio­
ne w pewnym okresie w któ­
rym jeden czy dwa dni nie od 
grywają zbyt dużej roli.

Inaczej jest w instytucjach, 
a zwłaszcza w przemyśle- rytm 
pracy jest bardziej zwarty, 
działalność jednego pracowni­
ka jest w dużym stopniu uza­
leżniona od tego, jak pracuje 
jego współkooperant: czas pra 
cy nie może być w sposób do­
wolny wydłużony lub skróco­
ny. Przerwy w czasie pracy, 
jeśli istnieją, są dokładnie re­
gulowane. Organizacja pracy 
przemysłowej jest ze swej na­
tury kolektywna podczas gdy 
praca drobnego chłopa — in­
dywidualna. Jest rzeczą oczy­
wistą, że cechy pracy chłopa 
są wnoszone do pracy prze­
mysłowej, czy tego chcą dzi­
siejsi robotnicy czy nie.

Przed piętnastu bodaj laty 
toczyła się u nas zawzięta dys 
kttsja na temat cech dzisiej­
szych robotników, a wczoraj­
szych chłopów. Jakkolwiek by 

ła to dyskusja pożyteczna, któ 
ra wiele rzeczy wyjaśniła mia 
ła także istotną wadę — zos­
tały w niej pomylone dwie 
kwestie: zdobycie nowego za­
wodu, umiejętność jego wyko 
nywania z pewnymi cechami 
charakterologicznymi tradycji 
pracy, przekazywanej z poko­
lenia na pokolenie.

Zawodu oczywiście można 
się nauczyć w dwa lub trzy 
lata; przywyknąć do nowej 
pracy również. Nie jest to jed 
nak równoznaczne z wyelimi­
nowaniem starych nawyków i 
przyzwyczajeń, które żyją zna 
cznie dłużej. Nie znamy „okre 
su życia” owych przyzwycza­
jeń, niezgodnych z potrzebami 
nowoczesnej dyscypliny. Dys­
cyplina produkcyjna i społecz 
na nie rodzi się bowiem auto­
matycznie. Nie uczy się jej w 
sposób identyczny jak zawo­
du; w jakimś stopniu jest dzie 
dziczona z pokolenia na poko­
lenie.

Byłoby jednak niewybaczal­
nym błędem zwalać przyczyny 
za niewłaściwą, kulejącą dys­
cyplinę społeczną jedynie na 
byłych chłopów, dzisiejszych 
pracowników sektorów poza­
rolniczych. Wprawdzie jest to 
przyczyna ważna, ale bynaj­
mniej nie jedyna. Odpowie­
dzialność za zbyt powolne 
kształtowanie się dyscypliny no 
woczesnego społeczeństwa spa 
da również na dawny, scentra 
lizowany system zarządzania 
gospodarką i związany z tym 
jednostronny typ zależności —• 
jedynie od góry w dół. Ogra­
niczenie uprawnień w kiero­
waniu i zarządzaniu jednost­
kami gospodarczymi i społecz 
nymi (publicznymi) przez szcze 
ble bezpośrednie, związane z 
kierowaniem nimi stanowiło 
ważną przyczynę rozchwiania 
się dyscypliny.

W warunkach, gdy plan, 
kształtowany w sposób admi­
nistracyjny był jedynym kry­
terium oceny, mechanizmy sa 
moregulacji nie mogły się 
ujawnić w sposób dostatecznie 
silny. A wiemy przecież z 
przeszłości, że plan nie zawsze 
był właściwy, nie zawsze zmu 
szał do dostatecznie wytężonej 
pracy. Bywało i tak, że kształ 
towały się dwa rodzaje mo­
ralności pracy: jedna na zew­
nątrz — dla planu, dla jego 
wykonania, i druga, ta wew­
nętrzna, która bardziej odpo­
wiadała potrzebom nowoczes­
nego społeczeństwa, ale często 
pozostawała w sprzeczności z 
obowiązującymi wymogami, 
jeśli nie na bieżąco, to w każ­
dym razie w okresie nieco 
dłuższym.

Dzisiaj kiedy porządkujemy 
funkcjonowanie naszego pań­
stwa, musimy pamiętać o o- 
wych uwarunkowaniach, które 
utrudniają kształtowanie się 
poczucia obowiązkowości oraz 
dyscypliny społecznej, niezbę­
dnej w nowoczesnym państwie 
socjalistycznym.

JERZY JABŁONOWSKI
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Po posiedzeniu Biura Politycznego

Dobre wyniki gospodarcze
gwarancją wykonania postawionych zadań

Po zakończeniu I kwartału br. z satysfakcją odnotowaliśmy 
wysokie tempo rozwoju gospodarki w tym okresie. Kolejna
ocena dokonana przez Biuro Polityczne KC PZPR za
4 miesiące roku — potwierdziła ugruntowywanie się korzyst­
nych tendencji w naszym życiu społeczno-gospodarczym; pod 
wieloma względami osiągnęliśmy dalszy postęp i lepsze wy­
niki niż te, które stanowiły podstawę oceny I kwartału.

Na uwagę zasługuje przede 
wszystkim szybki wzrost pro­
dukcji przemysłowej i budo­
wlano-montażowej, wzrost wy 
dajności pracy i jej udziału w 
przyroście produkcji. Założenia 
Narodowego Planu Społeczno- 
Gospodarczego zostały w tych 
dziedzinach wyraźnie przekro­
czone. Np. w przemyśle uspo­
łecznionym produkcja sprzeda 
na zwiększyła się o 12,8 proc.
(wobec planowanych 11,1 proc.), wzrost płac realnych i docho- 

dów ludności, wysokie obrotya wydajność pracy o 10,1 proc, 
(planowana 8,1 proc.). Budow­
nictwo uzyskało 21,6 procento­
wy wzrost produkcji podsta­
wowej (przy zakładanych na 
1974 r. 13,9 proc.) i 14,4 procen 
towy wzrost wydajności pracy 
(planowany 10 proc.).

Do pozytywnych zjawisk na 
leży zaliczyć sprawniejszy niż 
w ubiegłych okresach przebieg 
realizacji planu inwestycyjne­
go. Umacnia się tendencja do 
osiągania przyrostu produkcji 
poprzez zwiększanie wydajno­
ści pracy; w 4 pierwszych mie

KS
Majster 

w przedsiębiorstwie

Majstrów nazywa się czę­
sto oficerami produkcji. 
Od nich bowiem w du­

żej mierze zależy tok realiza­
cji zadań produkcyjnych a tak 
że jakość stosunków między­
ludzkich w przemyśle. Pozy­
cje majstra w zakładach okre 
śiają dwie tendencje: trady­
cyjna — czyniąca z majstrów 

rodzaju „skrzynek'coś
przekazujących informacje i 
polecenia dyrekcji do załóg 
oraz nowoczesna — traktująca 
majstra jako ważną osobę, sa­
modzielnego kierownika odcin 
ka produkcji, specjalistę, orga 
nizatora pracy, przyjaciela i 
wychowawcę grupy pracowni­
ków.

Kontrowersyjna rola maj­
stra wywołuje ścieranie się 
różnych poglądów w dość ską 
pej literaturze fachowej, poru 
szającej ten temat. W prak­
tyce gospodarczej szczególnie 
odczuwalny, jest brak dzieła, 
ujmującego w sposób przystęp 
ny podstawy teoretyczne i 
prawne pozycji majstra w no­
woczesnym przedsiębiorstwie, 
przedstawiającego przykłady 
właściwego rozwiązywania naj 
trudniejszych problemów, na­
potykanych przez majstrów w 
toku swej pracy oraz wska­
zującego pożądane kierunki po 
stepowania.

Lukę tę wypełnia „Majster 
w przedsiębiorstwie przemy­
słowym” — książka, która nie­
dawno ukazała się w sprzeda­
ży. Jej autorem jest członek 
dyrekcji zakładów H. Cegiel­
ski, znany ekonomista i dzia­
łacz rad robotniczych z pierw 
szych lat ich istnienia — Zbig 
niew Kruszyński. Książka ma 
220 stron, kosztuje 22 zł i zo­
stała wydana przez Państwo­
we Wydawnictwo Ekonomicz­
ne w nakładzie 5 000 egzemp­
larzy. (pch)

HUMOR I SATYRA

DAILY MAILj
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siącach br. tą właśnie drogą 
uzyskaliśmy ponad 80 proc, 
przyrostu produkcji sprzeda­
nej. Poprawiło się wykorzysta­
nie czasu pracy, z-właszcza w 
przemyśle kluczowym, 
szyła się tam liczba 
nie przepracowanych, 
absencja chorobowa i

Zmniej 
godzin 
spadła 

wskaź-
nik nieobecności nieusprawied­
liwionej. Na korzystny obraz 
składa się również dalszy

na rynku wewnętrznym oraz 
umacnianie się równowagi pie- 
niężno-rynkowej, uzyskiwane 
mimo systematycznie zwiększa 
nych wynagrodzeń z tytułu re­
gulacji płac i dochodów lud­
ności rolniczej.

Utrwalenie tych korzystnych 
tak,wyników i tendencji

aby zapewniły wykonanie i 
przekroczenie zamierzeń nakre 
ślonych na cały rok bieżący — 
to zadanie obecnie podstawo­
we. Zadanie to jest realne, wy 
magające wysiłku skierowane­
go na urzeczywistnienie zało­
żeń planu i wykonanie dodat­
kowej produkcji, przy jedno­
czesnej likwidacji występują­
cych jeszcze nieprawidłowości

Istnieje nadal konieczność 
ścisłego przestrzegania i po­
prawy podstawowych relacji 
ekonomicznych, których prawi 
dłowość, jest jednym z głów­
nych czynników sprawnego 
funkcjonowania gospodarki. 
Równocześnie zwiększa się zna 
czenię tych przedsięwzięć, któ­
re-zmierzają do umacniania 
równowagi rynkowej, a zwła­
szcza wzrostu podaży towa­
rów i usług dla ludności.

Duży wysiłek musi być pod­
jęty w ponad 60 przedsiębior­
stwach, które z różnych przy­
czyn nie wykonały w pełni do 
końca kwietnia operatywnych 
planów sprzedaży wyrobów wła 
snej produkcji i usług. Wpraw 
dzie w porównaniu z końcem 
I kwartału br. niedobór do 
olanu zmalał o ok. 300 min zł, 
jednakże nadal przekracza on 
700 min zł. Nadrobienie tych 
zaległości jest realne i możli­
we.

Troski wszystkich wytwór­
ców wymaga zwiększenie do­
staw i jakość produkcji ryn­
kowej.

Do końca kwietnia utrzymy­
wała się wysoka dynamika na 
kładów inwestycyjnych. Wzro­
sło także zaangażowanie na­
kładów na nieukończone budo 
wnictwo inwestycyjne. Chodzi 
jednak o dalsze przyspieszenie 
realizacji programów inwesty­
cyjnych, skracanie cykli budo­
wy oraz koncentrowanie się na 
osiąganiu bezpośrednich efek­
tów produkcyjnych, wyrażają­
cych się zwłaszcza w zwiększa

Ostrowieczno
rówieśnik Biskupina?

Dokończenie ze str. 3 

ła. Wtedy z wód wynurzyły się 
dwie wyspy. Jedna mała, któ­
rej rysunek zaznaczały wbite 
pionowo pale, druga wielkości 
blisko hektara, na której wy­
raźnie widać było umocnienie 
brzegu palami, kamieniami i 
gliną. Teraz mnie jako domo­
rosłego archeologa zaczęło drę 
czyć pytanie: czyżby Ostro­
wieczno było rówieśnikiein 
Biskupina?

Po kilku latach jeziorem za­
interesowali się znani poznań­
scy archeolodzy Józef i Bog­
dan Kostrzewscy. Byli tu przez 
cały dzień. Widocznie jednaK 
ich zaangażowanie się w wy­
kopaliska i rekonstrukcję Bis­
kupina zepchnęło na drugi plan 
naszą wyspę. Dopiero w roku 
1973 w wydawnictwie „Ossoli­
neum” — „Przewodnik arche­
ologii po Polsce”, znalazło się 
stwierdzenie:

„Ostrowieczno powiat Śrem 
— na wyspie jeziora Ostro­
wieczno znajduje się grodzisko 
pochodzące z wczesnej epoki

niw produkcji na rynek i na 
eksport. Niezbędne jest także 
lepsze zagospodarowywanie ma 
szyn i urządzeń, w tym za­
kupionych za granicą.

Szczególnej dbałości wymaga 
rolnictwo, którego sytuację u- 
trudniły nie najlepsze do nie­
dawna warunki atmosferyczne. 
Zwiększony wysiłek powinien 
być skierowany w pierwszym 
rzędzie na dalszą intensyfika­
cję hodowli i powiększenie wła 
snej bazy paszowej.

Szereg obecnych trudności 
ma swe źródło w niekorzystnej 
dla nas sytuacji na rynkach 
kapitalistycznych, polegającej 
m.in. na wzroście cen zakupo- 
wanych przez Polskę materia­
łów i surowców. Dlatego też 
jednym z podstawowych zadań 
jest zrównoważenie wspomnia­
nej, niekorzystnej dla nas sy­
tuacji poprzez przyspieszenie 
tempa eksportu, zapewnienie 
tą drogą możliwości dokonywa 
nia zakupów za granicą. Nowe 
inwestycje pracujące dla eks­
portu powinny być oddawane 
szybciej niż dotychczas, a tam 
gdzie to możliwe — wprowa­
dzane do ruchu częściowo,

Zbliża się koniec maja, 
wkrótce znajdziemy się na 
przełomie roku. Pamiętając o 
tym, należy dołożyć wszelkich 
starań, aby w okresie letnim 
nie dopuścić do pogorszenia 
podstawowych relacji ekono­
micznych i do sezonowego snad 
ku tempa produkcji. (PAP)

Nie każdy może być kierowcą
Wielu chłopców marzy o za 

wodzie kierowcy. Tech­
nikum Samochodowe. 

Zasadnicza Szkoła Samochodo 
wa i Liceum Zawodowe w Po­
znaniu przy ul. Rataje 142 od 
lat cieszą się ogromnym za­
interesowaniem, wielokrotnie 
przewyższającym limit przy­
jęć. I w tym roku zgłoszeń 
jest bardzo dużo. Zgodnie z 
przyjętymi zasadami, egzamin 
w Technikum Samochodowym 
będzie przeprowadzony wcześ­
niej, aby wszystkim tym. któ 
rzy nie zostaną przyjęci, umoź 
liwić start w innej szkole. A 
egzamin wstępny przebiega tu 
odmiennie niż w pozostałych 
szkołach.

Najpierw absolwent ósmej 
klasy szkoły podstawowej zo- 
staje poddany badaniom w pra 
cowni psychotechnicznej. Tu­
taj psycholodzy z Okręgowej 
Poradni Wychowawczo-Zawo 
dowej w Poznaniu poddają 
delikwenta różnego rodzaju 
badaniom, stwierdzającym je­
go przydatność do wybrane­
go zawodu. Okazuje się, że 
aby zostać kierowcą, trzeba 
mieć wrodzone predyspozycje.

Pierwsze ćwiczenia na ko­

żelaza, należące do kultury łu­
życkiej”.

Z trudem dobijamy do wy­
spy. Wieje silny zachod­
ni wiatr. Może od tych 

stałych ostrych wiatrów wzię­
ło swoją nazwę Ostrowieczno? 
Od czasu do czasu spod na­
szych nóg wzbijają się z gniazd 
dzikie kaczki. Jest ich tu pełne. 

Posuwamy się po miękkim 
torfowisku. Z wody sterczą 
resztki konstrukcji rusztowej 
wału obronnego lub falochro­
nu, są i pale wbite pionowo. 
Wszystko mocno nadgryzione 
przez czas i przez wodę. Na 
środku wyspy pan Franciszek 
Moskwa pokazuje nam miej­
sce, w którym znalazł żarno 
wahadłowe, wrośnięte w ko 
rżenie drzewa. Tu też w ma 

łym kurhanie leżało kilka sztuk 
* ceramiki łużyckiej. Przed na­

mi płycizna. Może istniało tu 
przejście do trwałego lądu? 
Może tą drogą przywożono gb- 
nę i kamienie do budowy umoc 
nień grodziska?

Nie przesądzam, czy Ostro­
wieczno jesbrówieśnikiem Bu 
kupina. Na to mogą odpowie 
dzieć tylko naukowcy. A spra­
wa jego naukowej inwentary­
zacji leży chyba w interesie 
polskiej nauki.

JERZY KNAPIK

Operacja Lednica 35

Szlaku Piastowskiego nie 
trzeba nikomu zachwa­
lać, jest po prostu zbyt 

znany. Prace wykopaliskowe 
prowadzone na Ostrowie Led­
nickim coraz bardziej wzbo­
gacają naszą wiedzę o siedzi­
bach pierwszych Piastów. By 
jednak wiedza o tych czasach 
stała się własnością każdego, 
kto zawita w te strony, mło­
dzież harcerska Wielkopolski 
postanowiła na wyspie i nad 
jeziorem wybudować skansen 
piastowski, obrazujący życie 
w Polsce w tamtych czasach. 
Akcja przyjęła kryptonim 
„Operacja Lednica 35”.

1,5 tys. harcerzy ze szkół po- 
nadpostawowych, członków dru 
żyn Harcerskiej Służby Polsce 
Socjalistycznej, pracować będzie 
latem na Ostrowie Lednickim 
i w okolicznych wsiach, takich 
jak Imiołki, Dziekanowice, 
Lednogóra i Lednica przy pra 
cach porządkowych, organizo­
waniu placów zabaw, dzieciń- 
ców itp. Harcerze zamierzają 
m. in. polną drogę, prowadzą­
cą z Imiołek do Lednicy. za­
mienić w drogę o twardej na­
wierzchni, a w samych Imioł- 
kach zorganizować bazę turys 
tyczną.

Ponieważ część terenów, 
orzewidzianych pod przyszły 
skansen, jest obecnie w użyt­
kowaniu miejscowego gospo­
darstwa PGR, harcerze posta­
nowili pomóc gospodarstwu 
w pracach żniwnych, by w ten 
sposób przyspieszyć wejście na 
przyszły teren harcerskiej bu 
dowy. Natomiast wszystkie har 
cerskie obozy wędrowne, prze 
chodzące Szlakiem Piastow­
skim, zobowiązały się do jego 
odnowienia, (bw) 

lorowej tablicy eliminują dal 
tonistów. Dalsze testy na apa 
raturze ćwiczebnej są bardziej 
skomplikowane. Manewrowa­
nie stereometrem ma wyka­
zać umiejętność wyczuwania 
odległości i głębi, a więc cech, 
które musi posiadać zawodo­
wy kierowca, by bezpiecznie 
cofać, wprowadzać wóz na 
kanał w warsztacie, swobod­
nie poruszać się na zatłoczo­
nych ulicach czy parkingach. 
Manipulowanie tym przyrzą­
dem wcale nie jest łatwe, jak 
miałam możność się o tym 
przekonać. Podobnie jak błys 
kawiczne gaszenie ukazują­
cych się światełek na apara­
cie Piórkowskiego. Nie każdy 
z kandydatów na kierowcę 
może się wykazać błyskawicz 
nym refleksem. Testy na szyb 
kość i dokładność spostrzega­
nia. na sprawdzanie umiejęt­
ności technicznego myślenia 
przerastają umiejętności wie­
lu ośmioklasistów.

Wszystkie te badania po­
przedzają egzaminy wstępne.

W ubiegłym roku szkolnym 
z 451 kandydatów do szkoły, 
na podstawie badań psycho­
technicznych odrzucono 78 
osób. Mimo że szkoła kształci 
kierowców i mechaników, prze 
prowadzanie takich badań 
jest niezbędne, bo trudno so­
bie wyobrazić, aby absolwent 
szkoły samochodowej będąc 
mechanikiem samochodowym 
nie mógł prowadzić samocho­
du.

Niestety, nie wszyscy rodzi 
ce ośmioklasistów potrafią zro 
zumieć dobrodziejstwo badań 
psychometrycznych. Podobnie 
jak ich dzieci, z uporem twier 
dzą. że syn musi zostać kie­
rowcą. A że pracownia taka 
jest jedyna w Poznaniu, pró­
bują umieścić chłopca w in­
nej szkole samochodowej, któ 
ra nie przeprowadza takich 
badań.

Pracownia psychotechnicz­
na w Technikum Samochodo­
wym na Ratajach powstała 
z inicjatywy dyrekcji szkoły. 
Wszystkie urządzenia są ^wyr 
produkowane w kraju. Gdyby 
inne szkoły zechciały skorzy­
stać z doświadczeń Techni­
kum Samochodowego, mieli­
byśmy wiecej doskonałych kie 
rowców. Mjast mówić o pre­
orientacji /awodowej. należa­
łoby twoęźyi podobne pracow 
nie nie fylko w szkołach sa­
mochodowych.

B. G.

Polska — Grecja 2:0

Kolejny udany występ Jakóbczaka 
w reprezentacyjnej jedenastce

Piłkarska reprezentacja Polski wygrała wczoraj na Stadionie X-le- 
cia w Warszawie w towarzyskim spotkaniu międzypaństwowym z 
Grecją 2:0 (1:0). Bramki zdobyli: Lato w 31 minucie i Jakóbczak w 
72 minucie.
Polska wystąpiła w składzie: 

Fischer (od 46 min. Kalinowski), 
Bulzacki (od 46 min. Sobczyński), 
Gorgon, Żmuda, Musiał, Z. Gar- 
łowski (od 46 min. Kmiecik), Ja­
kóbczak, Kasperczak, Lato (od 46 
min. Kusto), Domarski (od 46 min. 
Kapka), Gadocha. Nasza reprezen­
tacja odniosła przekonywające zwy 
cięstwo had zespołem, który — co 
prawda w nieco silniejszym zesta 
wieniu zremisował w Rio de Ja­
neiro z Brazylią 0:0. Rezultat mógł 
być znacznie korzystniejszy, gdyby 
polscy piłkarze wykorzystali choć 
połowę dogodnych sytuacji pod­
bramkowych.

Spotkanie miało dwa oblicza. W 
ostatnim kwadransie przed przer­
wą i w drugiej połowie mecz mógł 
się chwilami podobać. W ze­
spole polskim korzystnie za­
debiutował Żmuda. W ataku 
najbardziej podobał się Ga­
docha, a w pomocy Kasperczak i 
Jakóbczak. Piłkarz poznańskiego 
Lecha w swym kolejnym spraw­
dzianie reprezentacyjnym udoku­
mentował zarówno rozważną grą, 
jak i efektowną bramką swą przy 
datność do narodowej jedenastki.

O skomentowanie wczorajszego 
meczu poprosiliśmy „dębieckiego 
bombardiera” — Teodora Aniołę.

— Widać było w tym spotkaniu 
brak trzonu reprezentacji. Kontu­
zje czołowych piłkarzy sprawiły, 
że nie mogliśmy tym razem zoba­
czyć najlepszego polskiego zespo­
łu. Spośród debiutantów względ­
nie zawodników, którzy byli naj­
rzadziej dotychczas próbowani 
przez trenera K. Górskiego najle­
piej wypad! Jakóbczak. Zdobył ład 
ną bramkę. Dużo i zazwyczaj cel­
nie strzelał. Mimo chwil przesto­
jów w grze, powinien — moim zda 
niem — znaleźć się w kadrze MS.

Z pozostałych piłkarzy: Fischer 
był lepszy od Kalinowskiego, Ga­
docha — bardzo dobry, Bulzacki 
— czuł się źle na bocznej obronie, 
Lato — miał słaby początek, po­
tem się rozegrał, Kusto — dość do 
bry, Kmiecik — nie, Gorgon — nie 
co ociężały, Musiał — dobry, czę­
sto włączał się do akcji ofensyw­
nych.

Mecz warszawski był słabszy od 
spotkania z Twente Enschede. Co 
do bramkarzy, uważam, że Toma 
szewskiego — o ile dojdzie do for 
my — powinien zastępować 
Fischer. Dobrze byłoby, aby oby­
dwaj ci zawodnicy zostali podda­

li LIGA — PÓŁNOC

TABELA

W zaległym meczu o mistrzostwo 
północnej grupy II ligi piłkarskiej 
Zawisza Bydgoszcz pokonał Włók­
niarza Białystok 2:1 (2:1).

1. Arka 25 36 25—13
2. Motor 25 35 34— 9
3. Widzew 25 31 30—18
4. Lechia 25 30 22—14
5. Gwardia 25 26 20—18
6. Stoczniowiec 25 25 20—16
7. Bałtyk 25 25 21—21
8. Ursus 25 25 23—24
9. Av;a 25 22 21—22

10. Hutnik 25 22 28—35
11. Arkonia 25 22 21—29
12. Stomil 25 21 16—25
13. Warta 25 21 12—27
14. Zawisza 25 20 18—25
15. Włókniarz 25 20 16—26
16. Lublinianka 25 19 15—20

17 BM. DRUGI MECZ 
BAYERN — ATLETICO

Finałowy mecz piłkarskiego Pu­
charu Europy Bayern Monachium 
— Atletico Madryt przyniósł po 
90 min. gry rezultat 0:0. Sędzia za 
rządził dogrywkę 2X15 min, która 
zakończyła się wynikiem nieroz­
strzygniętym 1:1 (0:0, 0:0). Prowa 
dzenie dla Atletico uzyskał w 114 
min. Luis, a wyrównał w 120 min 
Schwarzenbeck.

Zgodnie z regulaminem spotka 
nie to zostanie powtórzone w naj 
bliższy piątek, na tym samym sta 
dionie. (o-b)

Przed zawodami w Moskwie
W. Szymaikzyk 

zwyciężył w Wilnie
ż Wilna powrócili łucznicy po­

znańskiej „Surmy” z rewanżowe­
go spotkania z drużyną „Dyna­
ma”. Zawody traktowane były 
iako kolejny sprawdzian przed 
trudnym sezonem ligi łuczniczej.

Bardzo dobrze wypadli seniorzy, 
a w szczególności Wojciech Szy- 
mańczyk. t który wystrzelał 1194 
punkty i zajął nierwsze miejsce w 
ogólnej klasyfikacji. Dużo nie 
brakowało by zawodnik ten poprą 
wił rekord Polski w strzelaniu na 
odległość 50 m. Niespodzianka by- 
’o zajście II miejsca przez Janu-

' Waśkowiaka. który poprawił 
'wój własny rekord życiowy i 
uzyskał 1177 punktów. Po nierw- 
•zym dniu zawodów Waśkowiak 
wyprzedzał o 6 punktów W Szy- 
nańczyka.| Na dalszych miejscach 
uplasowalii się: M. Reciuga z „Dy 
namo” Kłajpeda oraz Tadeusz 
Malicki i Marian Popielecki z 
„Surmy”. 

ni próbie w jednym meczu. Cieką 
we, jak wypadłoby takie porówna 
nie.

Telefonowaliśmy również wczo­
raj do żony Romana Jakóbczaka 
— p. Bogusławy Jakóbczak.

— Mecz oglądałam. Uważam, że 
mąż zagrał dobrze i chyba powi­
nien znaleźć się w kadrze na MS. 
Występ na mistrzostwach to jego 
wielkie marzenie.

— Nie tylko jego, ale i wszy­
stkich sympatyków futbolu w 
Wielkopolsce. Oby się spełniło!

(ad)

Po raz jedenasty

Ruch Chorzów 
piłkarskim

mistrzem Polski
Piłkarze Ruchu Chorzów zre 

misowali wczoraj w zaległym 
meczu o mistrzostwo I ligi z 
sosnowieckim Zagłębiem 0:0. 
Dzięki temu „niebiescy” zosta­
li po raz jedenasty mistrzem 
Polski. Punkt uzyskany w me 
czu z Zagłębiem sprawił, że 
chorzowianie są już teraz naj­
lepszą drużyną rozgrywek I li 
gi sezonu 1973/74 mimo, że do 
zakończenia pozostały jeszcze 
trzy kolejki spotkań. Dzięki te 
mu Ruch przoduje wśród dru 
żyn, które zdobyły mistrzo­
stwo Polski. Dziesięć razy 
ten tytuł wywalczył Górnik 
Zabrze, (ad)

i LIGA 
TABELA

1. Fuch 27 39 48:17
2. Górnik 27 32 36:24
3. Legia 27 32 33:21
4. Wisła 27 32 32:23
5. Stal 27 31 34:22
6. ŁKS 27 28 24:25
7. Lech 27 27 25:24
8. Gwardia 27 26 25:25
9. Polonia 27 26 21:28

10. S>ąsk 27 26 20:29
11. ROW Rybnik 27 25 19:25
12. Zagłębie S. 27 24 21:30
13. Pogoń 27 24 25:37
14. Szombierki 27 22 22:29
15. Odra 27 21 20:31
16. Zagłębie W. 27 17 15:30

KLASA OKRĘGOWA
W kolejnej rundzie rozgrywek o 

mistrzostwo Klasy Okręgowej od­
było się wczoraj osiem spotkań. 
Pozostałe dwa mecze Warta II — 
Grunwald i Calisia — Ostrovia od 
będą się w dniu dzisiejszym. A 
oto rezultaty wczorajszych spot­
kań:
POLONIA POZNAŃ — OLIMPIA 

1:1 (1:0)
Pojedynek był zacięty. Prowadzę 

nie w pierwszej połowie spotkania 
uzyskała Polonia ze strzału Perza. 
Wyrównującą bramkę dla gwar­
dzistów uzyskał w 71 min. 
Wojtkowiak. Zespołem lepszym by 
ła Polonia.

PZEMYSŁAW — LECH II 1:0 (1:0)
Spotkanie lokalnych rywali za­

kończyło się zwycięstwem Przemy 
sława, który w pierwszej połowie 
spotkania uzyskał w 31 min. pro­
wadzenie ze strzału Nawrockiego. 
Gra stała na dobrym poziomie i 
mogła się podobać. W drużynie 
Przemysława wyróżnili się napa­
stnicy, którzy przeprowadzili wie­
le pomysłowych akcji.

A oto pozostałe wyniki wczoraj­
szych spotkań:
Włókniarz Kalisz — Prosną Kalisz 

0:2
Kania Gostyń — Obra Kościan 2:0 
Polonia Leszno — MZKS Rawicz 

10:1
Sparta Szamotuły — 
Noteć Czarnków 1:3

Stella Gniezno — Błękitni Wronki 
1:5

Zagłębie Konin — Tur Turek 1:1 
(Sob)

x dalekopisem x
Piłkarze Argentyny przebywają 

cy już w Europie zremisowali z 
I-ligową drużyną hiszpańską — 
Grenada 0:0. Zespół Zairu prze­
grał z Ii-ligową jedenastką FC 
Aarau (Szwajcaria) 1:2. Urugwaj 
zremisował z klubowym mi­
strzem Argentyny — Boca Ju 
niors 0:0.

Mistrzem Jugosławii w piłce 
nożnej został Hajduk Split wy­
przedzając korzystniejszą różni­
cą bramek Veleż Mosatar i Crve 
ną Zvezdę Belgrad.

Mały Lotek
W Małym Lotku wylosowano 

w dniu 15 bm następujące liczby:
5, 10, 20, 32, 33

oraz sześciocyfrowa końcówkę 
banderoli 258347.



Praca © Nauka | Maszynę do czyszczenia Okazyjnie 
Pierza nrr<H szklarnię

Pomoc domowa na stałe, 
na dobrych warunkach, 
pilnie potrzebna. Ul. To­
mickiego Ha m. 1, tel. 
712-26 po godz. 15.

29691g

, pierza, prod. niemieckiej 
, — sprzedam. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19

sprzedam i Sprzedam garaż blaszany,
ogrzewaną do

potrzebna opiekunka do 
dwojga dwuletnich dzie­
ci. Zapewniam ponadto 
mieszkanie i utrzymanie. 
Osiedle Manifestu Lipco- 
wcgo 4 m. 6, po 17.

29753g

pomoc domową z utrzy­
maniem. przyjmę. Oferty 
,Prasa”, Grunwaldzka 19 

dla 26962g.____ __________
Przyjmę dozorstwo, wa­
runek mieszkanie. Oferty
.Prasa”, Grunwaldzka 19 

dla 27O22g,________________  
Przyjmę uczennicę do 
Zakładu Fotograficznego. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 27037g.

dla 29377g, 

Sprzedam tanio inspekty 
, składane. Oferty „Prasa”
Grunwaldzka 19" dla 28106g

Sprzedam telewizor „Be-
ryl” okres gwarancji.

. Tel. 315-92, godz. 18—20.
|  2805-2g
, Okazyjnie sprzedam wó- 
jzek głęboki i torbę pod­
różną do noszenia dzieci.

i Poznań, ul. Słoneczna 5
| m. 2. 29783g
, Sprzedam MZ ES 250/2.
| Bogusław Grochowski — 
' Lubasz, pow. Czarnków. 
| 532 p
i Sprzedam maszynę szew- 
I ską łaciarkę Singer, pra- 
1 sę do obuwia. Kędziora, 
i Bojanowo. Poznańska 2.

52 9p

rozbiórki. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19, dla 

I 26747g.

Sprzedam motocykl SHL 
: — Gazela, w dobrym sta 
nie, (udoskonalony). Poz 

I nań. Armii Czerwonej 45 
m. 5a w podwórzu.

26746g

Sprzedam motocykl Ju­
nak z przyczepą ul. Na- 
ramowicka 149 b m. 7.

2«764g
Sprzedam w pobliżu Poz 
nania działkę oparkanio- 
ną 2500 m’ wiadomości 
pod nr tel. 586-73 w godz.
od 19. 26766g

Sprzedam skuter OSA

i oraz Trabanta 601. Tel.
736-97. 26971g

Syrena, Trabant, Wart­
burg — specjalistyczny 
zakład — wykonuje gwa­
rantowane naprawy, Bog 
dan Witkowski, Plewiska 
— Osiedle, ul. Grunwaldz 
ka 70, przy torze kole­
jowym. 1 27135g

Pokój kuchnią, stare bu­
downictwo centrum za­
mienię na 2 lub 3-poko- 
jowe mieszkanie. Oferty 
,,Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 26736g.
Panom wynajmę pokój 
dwuosobowy. Osiedle Ple 
wiska Sportowa 27.

26815 g

TYLKO „KOZIOŁKI” 
DAJĄ

TRZYKROTNĄ SZANSĘ WYGRANIA. 
PONAD POŁ MILIONA ZŁOTYCH 
i PREMIE na KONCOWKI BANDEROLI. 

3646-K1

Lublina - furgon, 
skrzyniowy, gotowy
jazdy sprzedam.

lub 
do

liński, Grobla 18.
2713»g

© Lokale

Zamienię pokój z kuch­
nią (Hetmańska) nowe bu 

idownietwo I ptr. na więk
zie_ szę, nowe 

’ : najchętniej
budownictwo 
Łazarz, tel.

601-05, godz. 18—20.
26818g

Opiekunka do 16-miesięcz 
nego dziecka na okres 1 
roku potrzebna. Jesse 
Czwartaków 21 m. 1. (Wil

150 
m.

ccm. Ul. Matejki 41

Sprzedam z rozbiórki — 
j deski, cegłę, okna, drzwi, 
i krawędziaki i wiązary da 
I chowe - deskowe. Ulica 
I Dąbrowskiego 33. 27172g
i Sprzedam Junaka w dob- 
i rym stanie. Głuszyna 154
po godz. 1«. 27195g

Oddam lokal w piwnicy, 
na cichy warsztat. Hub­
nera 47, tel. 660-107.

292OOg
Częstochowa! Spółdzielcze 
M-4, zamienię na podobne 
w Poznaniu. Informacje: 
Pracownia Obuwia, Po­
znań, 27 Grudnia 7.

27064g

Poznań, pokój z kuchnią 
zamienię na podobne w 
Gdyni. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
26825g.
Pilnie kupię mieszkanie 
M-2 lub M-3. Oferty „Pra 

Isa” Grunwaldzka 19 dla 
26851g.

21. 26999g

da). 26749g
. Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na, Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

28154g

Sprzedam piec parowy i 
formę do bieżnikowania 
opon 15 X640 , 650. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 26990g.

PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE

Poszukuję lokalu na ci­
chy przemysł, najchętniej 
w śródmieściu. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27076g.

Kupię działkę ca 300 m! . 
pod budowę warsztatu, | 
może być na zapleczu i 
domku jednorodzinnego, I 
względnie wydzierżawię 
lokal warsztatowy. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 29219g.
Domek jednorodzinny, do 
mek gospodarczy, blisko 
Śremu, sprzedam z powo 

। du choroby. Oferty ,,Pra 
i sa”, Grunwaldzka 19 dla 
; 27043'g.
j Sprzedam działki budow­
lane o pow. 1401 m* i

l 1998 m!, w Puszczykówku 
! przy dworcu kolejowym.
P. Budna, Puszczykówko, 
ul. Niwka Stara 2.

27051g

Przetargi

POSZUKUJE:

Kupno O Sprzedaż

Sprzedam okazyjnie szli 
fierkę kamieniarską sta­
łą. przegubową typ ST-3 
do terazzo. Poznań, Dą-
browskiego 197. 26980g

Kupię pustaki siporeks.
Tel. 540-60. 29569g
Kupię prasę mimośrodo* 
wą. Tel. 673-382. 26977?

Sprzedam maszynę dzie­
wiarską 5/80. Cieszyński, 
Ostrów Wlkp., ul. Kaliska
46. 27020g

Psa podwórzowego, ostre
Sprzedam Junaka z ko­
szem. idealny. Buk. tel.

go, czujnego
Oferty

kupię. 187. 27O25g
..Prasa”. Grun

waldzka 19 dla 27059g.

Kupię motocykl SHL w 
bardzo dobrym stanie, 
lecz nie „Gazelę”. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 26845g.

Kupię szafy dwudrzwio­
we jasne, sprzedam 3 
okna metalowe warszta­
towe. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
26852g.
Kupię młot mechaniczny 
stan obojętny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 26849g.

Aparat fotograficzny — 
Pentina z elektronową 
lampą błyskową, sprze­
dam. Gromadzka 12.

27035g
Sprzedam SHL Gazela, 
stan dobry. Poznań. Fa­
bryczna 19 m. 11. 26921g
Sprzedam wózek głęboki, 
pomarańczony oraz Jawę 
175. Tel. 67-49-74. 27O38g

Na camping, altanę — 
ścianki pilśniowe 2X3 m, 
deski, rury, tanio sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 27048g

Sprzedam kuchenkę ga­
zowo - węglową (impor­
tu, stan bardzo dobry).
Promienista 41. 299932
Sprzedam silnik elektry­
czny 21 KM z rozruszni­
kiem, mało używany. Ta 
deusz Sroka, Wszembórz,

Sprzedam Osę 175. w dob 
rvm stanie. Wawrzyńca 
36, po godz. 17. 270«8g
WSK sprzedam, zamienię 
na motorower. Grochowe
Łąki 4 m. 3. 27074g

pow. Września. 533p

Rower Huragan sprze­
dam. Mickiewicza 3 m. 4. 

26743g

V,7 dniu 14 maja 1974 r. zmarł po cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramenta- 
m św„ przeżywszy lat 67 mój ukochany 
mąż, ojciec, teść, dziadek, brat, szwagier 
i wujek

WINCENTY
mistrz

STRZYŻYŃSKI
kowalski

53

Pogrzeb 
dżinie 13 
stowo.

odbędzie się dnia 17 bm. o go-
na cmentarzu Główna - Miło-

W smutku pogrążona 
żona z dziećmi i rodziną 

Poznań, Wrocław, Murowana Goślina.
29935g

Dnia 19 kwietnia 1974 r. zginął śmiercią 
tragiczną pracownik naszego zakładu

PAWEŁ MACHAJEWSKI
W Zmarłym straciliśmy długoletniego 

i sumiennego kolegę.

Pogrzeb odbędzie się 
dnia 15 maja 1974 r. o

Rodzinie Zmarłego 
współczucia składają

w Środzie Wlkp., 
godz. 13.

wyrazy szczerego

Dyrekcja — Rada Zakładowa 
współpracownicy 

Wojewódzkiego Zakładu 
Urządzeń Pożarniczych Zw. OSP 

w Poznaniu.

■FSW MW
3668-K1

W dniu 14 maja 1974 r. zmarł po dłu­
gotrwałej chorobie współorganizator Biu­
ra Projektów Wodnych Melioracji w Po­
znaniu, były dyrektor, długoletni i zasłu­
żony specjalista wodnych melioracji, peda­
gog i wychowawca młodej kadry inżynier­
skiej, wielki przyjaciel młodzieży

mgr inz.
TADEUSZ KORZENIOWSKI 

odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orde­
ru Odrodzenia Polski, Złotym Krzyżem 
Zasługi, Odznaką Honorową za Zasługi 
w Rozwoju Województwa Poznańskiego, 
Medalem 10-lecia Polski Ludowej, Odzna­

ką ICOO-lecia Państwa Polskiego.

Zmarł prawy, szlachetny człowiek, 
o wielkim sercu, idealny zwierzchnik, 
wspaniały przyjaciel i kolega.

Żegnamy Go z wielkim szacunkiem
i prawdziwym żalem, składając Rodzinie 
wyrazy szczerego współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 17 maja 
1974 roku o godzinie 12 na cmentarzu 
Główna - Miłostowo.

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP 
i współpracownicy

Biura Projektów Wodnych Melioracji 
w Poznaniu.

3674-K1

♦ LOKALU o pow. 50—100 m2 w cen­
trum m. Poznania na pomieszczenia 
biurowe — oraz

♦ LOKALU o pow. 100—200 m2 na 
pomieszczenia magazynowe.

Oferty
„Prasa”, Grunwaldzka 19 dla 2909-K1

O Samochód?
Sprzedam samochód „Za- 
stava”. Ostrów, telefon 
72-36. 538p
Sprzedam włoskiego 
ta 1300, rok 1964. w 
dzo dobrym stanie, 
kowski, Koźminek, 
Kalisz, tel. 12.
Sprzedam Syrenę

Fia- 
bar- 
Nur- 
pow.
53 ip

103
(pierwszy właściciel), stan 
dobry lub zamienię na 
Trabanta 600. Dąbrow­
skiego 58, parking.

29709g
Sprzedam w idealnym sta 
nie Wartburga 353 de 
Luxe. Adres wskaże „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
29964g.
Sprzedam Wartburga 1000
tel. 214-76. 26820g
P-70 na części sprzedam. 
Dyrka Września Wojska 
Polskiego 19 c m. 1.

26800g

Kupię mieszkanie włas­
nościowe M-3. względnie 
pół willi — pół bliźniaka, 
dzielnica Jeżyce. Sołacz, 
Winogrady. Oferty z o- 
nisem i ceną „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 27098g
Mieszkanie spółdzielcze
M-6 w Poznaniu — żarnie
nię na dwa
Poznaniu
Oferty —

mniejsze w 
Wrocławiu.

..Prasa”. Grun-
waldzka 19 dla 27115g.

Pracujący, poszukuje nie- 
krępującego pokoju. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 27057g. ■
Łódź! M-2. zamienię na 
równorzędne w Poznaniu. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 27061g.
Kupię mieszkanie własno 
ściowe M-4 lub M-5 na 
terenie m. Poznania. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 26799g.
Zamienię mieszkanie 
własnościowe M-3 (cen­
trum) na M-4 za dopłatą. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 26762g.
Przyjmę pana na wspól­
ny pokój. Poznań, Mie­
chowska 9. 26785g
Samodzielne dwupokojo- 
we komfortowe mieszka­
nie c.o. w Turku zamie­
nię na kawalerkę c.o. w 
Poznaniu. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19. dla 
26797g.

Dnia 14 maja 1974 r. zakończyła niespo­
dziewanie swój żywot nasza ukochana,
najtroskliwsza, nigdy niezapomniana 
na, mamusia, córka, siostra, synowa i 
cia, przeżywszy lat 48, śp.

STEFANIA CIESIELSKA
z domu ANDERSZ

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o 
dżinie 12.30 z kaplicy cmentarnej na 
nikowie.

żo- 
cio-

go-
Ju-

W smutku pogrążeni 
mąż, dzieci i rodzina

Poznań, Dzierżyńskiego 352/360.
29919g

Dnia 14 maja 1974 
pracownia WZDZ w

r. zmarła wieloletnia 
Poznaniu

BARBARA URBAŃSKA
W Zmarłej tracimy wzorowego, sumien­

nego i ofiarnego pracownika.

Pogrzeb odbędzie się 16 maja 1974 roku 
o godz. 11 na cmentarzu na Miłostowie — 
Poznań - Główna.

Rodzinie Zmarłej wyrazy współczucia 
składają

Zarząd, Rada Zakładowa, POP 
i współpracownicy 

Wojewódzkiego Zakładu 
Doskonalenia Zawodowego w Poznaniu.

3667-K1

Dnia 13 maja 1974 roku zmarł

STEFAN WRUK
długoletni nauczyciel zawodu 

Zespole Szkół Zawodowych nr 7.
W 

nego
Zmarłym tracimy ofiarnego i odda-
sprawie wychowania

kolegę i przyjaciela.
Pogrzeb odbędzie się dnia 

o godz. 13 na cmentarzu na

młodzieży

16. V 1974 r.
Miłostowie.

Żegnamy Go z głębokim żalem.
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy 

współczucia.
Dyrekcja Szkoły — Grono Pedagogiczne, 

pracownicy oraz młodzież 
Zespołu Szkół Zawodowych nr 7 

w Poznaniu.
29934g

ł Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
’ dnia 14 maja 1974 r. zakończył swoje 
pracowite życie w wieku 83 lat, nasz dro- 
g ojciec, teść, dziadek i wujek, śp.

SYLWESTER NAPIERAŁA
Pogrzeb odbędzie się 

17 bm. o godz. 13.40 na 
kowskim.

w piątek, dnia 
cmentarzu juni-

W smutku pogrążona
córka z mężem i dziećmi

Poznań, Dąbrówki 2 m. 3. 29949g

Chodzież! 2 pokoje, kuch 
nią. 38 m*. w nowym bu­
downictwie, kwaterunko-
we zamienię na Po-
■'nań. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 27131g

Sprzedam dom z ogro­
dem (wolne mieszkanie). 
Wiadomość — Grodzisk 
Wlkp., ul. Garbary 3.

27050g

Sprzedam dom piętrowy 
z wolnym mieszkaniem w 
Krzywiniu. Zgłoszenia K. 
Górecka Krzywiń 64-010. 
ul. Kilińskiego 2 pow Ko
ścian.
Sprzedam

26737g
ha ziemi.

Idealne dla ogrodnika wo 
da, elektryczność na miej 

. scu blisko Poznania. Ofer 
tv „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 26848g.

Zamienię M-4. dwupoko- 
iowe, nowe budownic­
two, na mieszkanie 1 po­
kój z kuchnią., łazienka, 
kwaterunkowe lub spół­
dzielcze. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 27’863

Sprzednm domek 3-ooko- 
jowy na działce 1374 m!, 
z drzewami, krzewami, 
nieknie położonej. Poz­
nań — Smochowice. Wa­
runek — mieszkanie 2—3- 
nokojowe, do zam’any. — 
Swarzędz — tel. 133. lub 
oferty ..Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 26770g.

Oddam w dzierżawę dwa 
pomieszczenia, nadające
się n a warsztat i maga-

Zgub? e Różne
Wiadomość: Antoni

Wiśniewski, Umultowo k. 
Poznania, ul. Poznańska 
41, dojazd autobusem li-
nii 67. 27193g

® Nieruchomości
Działkę budowlaną 2.500 
m‘, z dużym domkiem go 
spodarczym w Przeźmie­
rowie, sprzedam. Informa 
cje: tel. 473-73 lub adres 
wskaże „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 26972g.
Poznań - Wola — willa z 
działką warsztatową — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
26932g.

Sprzedam pokój z kuch­
nią, budynkiem gospodar 
czym i ogrodem pod Po­
znaniem. Mieszkanie do 
natychmiastowego obję­
cia. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 26885g.
Sprzedam dom jednoro­
dzinny z ogrodem. Maria 
Kozłowska. Annopol 40, 
pow. Jarocin. 26924g
Sprzedam wolny, wyłączo 
ny domek piętrowy z par 
cela 865 m!. Poznań-Gór- 
czvn. cena 230 tys. zł. Tel. 
201-87 lub oferty ,,Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 2«920g
Sprzedam gospodarstwo 
7 ha, blisko Poznania. 
Oferty — ,,Prasa” Grun­
waldzka 19 dla ?7027g.
Sprzedam działkę opłoto-
wana Poznań 
o powierzchni 
ood budowę

Krzesiny
2.508 m».

Oferty — ..Prasa”
uprawę. 

’ Grun-
waldzka 19 dla 27034g.

Zaginął kot syjamski. 
Zwrot wynagrodzę. Po­
znań. ul. Wojskowa 10 
m. 5. 3OO52g
Przepraszam obywatelkę 
Władysławę Łysik, żarnie 
szkała w Poznaniu, przy 
ul. Słowackiego 23, którą 
obraziłem, dnia 19 stycz- 
n!a 1974 ,r. w autobusie li­
nii nr 66, godzina 20.25. 
Franciszek Kaczmarek, 
Poznań - Starołęka. ul. 
Skoczowska nr 14 m. 2

27179g

Dyrekcja Pałacu Kultury w Poznaniu, ulica 
Czerwonej Armii nr 80/82 — ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie następujących robót w ramach 
kapitalnego remontu gmachu:

— wykonanie remontu elewacji wieży zega­
rowej PK od strony południowej i za­
chodniej,

— wykonanie i wbudowanie urządzeń do de­
koracji gmachu.

Roboty muszą być wykonane z materiałów 
zleceniobiorcy — w terminie do 15 lipca 1974 r.

Z dokumentacją i warunkami dotyczącymi 
przetargu można zapoznać się oraz odebrać 
ślepe kosztorysy w Referacie Inwestycji i Re­
montów PK, pokój 72, w godz. od 9—15.

Przetarg odbędzie się w Pałacu Kultury w 
pokoju 65, 15 dnia od daty ogłoszenia przetar­
gu, o godz. 11.

Oferty powinny zawierać oświadczenie ofe­
renta co do przyjęcia do wykonania robót, ter­
minu wykonania, cen jednostkowych i ogólnej 
wartości świadczenia.

Zawiadomienie o przyjęciu oferty nastąpi do 
14 dni od dnia przetargu.

Pałac Kultury zastrzega sobie prawo swo­
bodnego wyboru oferty, bądź uznania, że prze-
targ nie dał wyniku. 2682-K1

Oddam w dzierżawę beto 
niarkę — Wiślana 22.

26966g

30 miejsc (kompletne wy 
posażenie sanitarne i c. 
o.), w centrum Szczyrku 
— wynajmę przedsiębior­
stwu, na okres letni i zi-

Panna lat 41, niezależna, 
domatorka — pozna pana. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 26954g.

mowy. 
Szczyrk

Wiadomość
558

czek”, tel. 38.
„Strumy- 

1090-K2

O Matrymonialne
Wdowiec po 60-ce wysoki 
bez nałogów pozna pania 
kulturalna do lat 63. w ce 
lu matrymonialnym. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19, dla 26778g.

Samotna wdowa, inteli­
gentna. dom mieszkanie 
— pozna pana samotne­
go. Inteligentnego, wyso­
kiego, do 65—68 lat. Cel. 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 26729g.

Czterdziestoletni, samot­
ny. przystojny, wysoki, 
wykształcenie średnie, z
Poznania pozna odpo-

Orwochrom, barwne fil­
my pozytywowe, wywo­
łuję w terminie 5 dni, 
wykonuię przeźrocza bar 
wne lub czarno-białe do 
celów naukowvch oraz 
orace amatorskie czarno­
białe z barwnvch prze­
źroczy. Jan Kołecki, Za­
kład Fotosraficznv. Ra­
tajczaka 36 (narożnik — 
Czerwonej Armii).

28143g
Sprzedam suknie ślubne, 
welony, nakrycia do 
Chrztu. Długa 9. 27584'g

Niezależna z wyższym wy 
kształceniem na stanowi 
sku pozna inteligentnego 
kulturalnego pana do lat 
60. Cel matrymonialny 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 2679eg.

wiednią panią, stanu wol 
nego, z mieszkaniem. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 26967g.

Kawaler lat 39. pozna pan 
nę miła, zgrabną, do lat
34. Cel matrymonialny.

Panna lat 27. wzrost 168, 
bez nałogów — pozna ka 
walera. spokojnego, bez 
nałogów, chętnie rzemie­
ślnika. do lat 35, również 
z prowincji. Cel matry­
monialny. Oferty ..Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 26988g

: Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 26865g.
Wdowa z Poznania, lat 61. 
reprezentacyjna, gospo­
darna. niebiedna — pozna 
pana z mieszkaniem lub 
bez. Cel matrymonialny. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 26617g.

Rozwiedziony nie z wła­
snej winy, lat 45. posiada 
jący gospodarstwo rolne 
— pozna pania do lat 40, 
może być biedna. Cel ma 
trymonialny. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 27044g.

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20.

269092

Przystojna — materialnie 
niezależna. na stanowi­
sku. własne mieszkanie, 
parcela — pozna kultural 
nego pana lat 52—60. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 267O3g.

Miłą, zgrabną, serdeczną 
towarzyszkę życia, pogod 
nego usposobienia, pozna 
kulturalny pan, bez na­
łogów wzrostu średniego 
lat 54, z wykształceniem
technicznym dyplom

, Do pieczarkarni przvstapi 
doświadczony hodowca. 
Oferty ..Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 26740g.
W Kołobrzegu, wynajmę 
pokój wczasowiczom. Tel.
Poznań 657-80. 269892

Dwaj panowie z wykształ 
ceniem zawodowym, wdo 
wiec i kawaler, wzrostu 
170 cm i 175 cm — nożna 
ja panie do lat 40. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
..Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 27094g.

mistrza, prawo jazdy Cel 
rr>atrvmonialny. Oferty — 
..Prasa" Grunwaldzka 19 
dla 27055g.
Kawaler bez nałogów, lat 
20. wzrost 168 cm. pozna 
pannę, w celu matrymo­
nialnym. Oferty ..Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 27060g

Oddam garaż z kanałem 
— Grudzieniec. Oferty — 
..Prasa”. Grunwaldzka 19 

dla 26992g.

Wdowiec lat 36. zapozna 
panią. w celu matrymo­
nialnym. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 27110g

Rencistka, pozna kultu­
ralnego pana, cel matry­
monialny Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
27070g.

tZ żalem zawiadamiamy, że dnia 14 ma­
ja 1974 r. zmarła nagle w 30 roku ży­
cia nasza najdroższa żona, mamusia, córka, 

siostra, synowa i bratowa

BOGUMIŁA GULCZYŃSKA
z domu PĘDZlNSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o go­
dzinie 16 na cmentarzu parafialnym w Mu­
rowanej Goślinie.

W

Murowana Goślina,

smutku pogrążona 
rodzina

ul. Mściszewska 2.
29959g

X Dnia 14 maja 1974 r. zmarł po cięż- 
’ kich i długich cierpieniach w wieku 

62 lat, nasz kochany mąż, ojciec, teść 
i dziadek ,

MARIAN KOZIAŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o go­

dzinie 8 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
żona z dziećmi i rodziną

30049g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
w dniu 14 maja 1974 r. zakończyła swe 
pracowite życie przeżywszy lat 89 nasza 

najdroższa i najlepsza matka, teściowa, 
babcia i prababcia

z KAZMIERSKICH

FRANCISZKA PARADOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 

17 bm. o godz. 10.30 na cmentarzu para­
fialnym w Iwnie, pow. Środa.

W smutku pogrążona 
rodzina 

Kostrzyn Wlkp., Czempiń, Poznań. 
Janówiec. 29937?

w

Dnia 13 maja 1974 r. zmarła w wieku 
76 lat, śp.

APOLONIA WALKOWIAK
z domu MYSZKOWIAK

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o go­
dzinie 14 na cmentarzu na Miłostowie,

o czym zawiadamia w smutku 
pogrążona

rodzina
29927g

X Dnia 14 maja 1974 r. zmarł po cięż- 
’ kich cierpieniach, opatrzony Sakra­

mentami św.

mgr mz.
TADEUSZ KORZENIOWSKI 

uczestnik walk o niepodległość Polski 
i trzeciego Powstania Śląskiego.

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o go­
dzinie 12 na cmentarzu Główna - Miło­
stowo.

Pogrążona w smutku
rodzina

30031S

tDnia 13 maja 1974 r. zmarł po długiej 
chorobie przeżywszy lat 78 mój uko­
chany mąż, nasz najdroższy ojciec, teść 

i dziadek

WŁADYSŁAW NAPIERAŁA
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o go­

dzinie 11 na cmentarzu junikowskim, 

o czym zawiadamia w smutku 
nogrążona

Poznań, Jerzego 1 m. 12.

rodzina

29944g



Maj 
16 

Czwartek

Andrzeja 
Wieńczysława

Słońce: 3.44—19.30

t TEATRY

OPERA — g. 19 „Gisełle”.
MUZYCZNY — g. 19 „Paganini”.
POL-SKI — g. 12.30 i 19 „Kwiaty 

polskie” (przedstawienia zamknię­
te!.

NOWY — g. 19 „Śmierć Tareł- 
kina”.

LALKI i AKTORA — g. W „Pan 
Andersen przedstawia Królowa 
Śniegu”.

t KIMA )

KDF MUZA — g. 10. 12 30. 15 30 
„Kłute” (USA 18 1.), g. 18. ?0 „Nie 
będę cie kochać’’ Uol 16 1.).

KDF PA?AGOME — g. 15. 20 
„Billy Jack” (USA 16 1.). g 17.30 
Dekada Młodości ZMS „Palec 
boży” ćnol.j.

APOLLO — g. 10. 12.30. 15. 17.30 
90.15 ..Kabaret” (USA 16 1).

BAŁTYK — g. 10. 1'’30. 15 30 18 
30.15 „Kiedy legendy umierają” 
(USA 14 1.).

GONG — g. 10. 12. 14. 16, 18. 20 
„Samuraj i kowboje” (fr. 16 1.).

GRUNWALD — g. 17. 19.30
„Doktor Popaul” (fr. 16 I.).

GWIAZDA — g. 10. 12, 14, 16.
18, 20 „Dzięcioł” (nOl. 16 I.).

KOSMOS — g. 17, 20 „Tylko dla 
Orłów” (ang. 14 1.).

MALTA — g. 16, 19 „Wilk mor- 
■ki” cz. I i II (rum. 14 1.).

MINIATURKA — g. 15.30. 17.30. 
19.30 „Bubu z Montparnasse” (fr.- 
wł. 16 1.).

OLIMPIA. OSIEDLE i PRZY­
JAŹŃ — nieczynne.

PANCERNIAK — g. 17.30. 20
„Nieszczęścia Alfreda” (fr. 14

RIALTO — g. 10. 12. 14. 16, 18. 
20 „Piosenkarka z tawerny’’ (jug. 
16 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 16 
seans zamknięty, g. 19.30 „Węgorz 
za 300 milionów” (wł. 16 1.).

TĘCZA — g. 17.30 .Inwazja no- 
tworów” (jap. U 1.), g. 19.30 
„Smak zemsty” (Mszo. 16 1.).

WARTA — « 10. 12. 14 m on
„Przygody Robinsona Kruzoe” 
(radź. 7 1.). g. 18 „Walkower” (poi. 
16 1. — se^ns zamknięty).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.15. 16 30, 18.45 „Boy Friend” 
(ang. 11 1.).

WILDA — g. 10. 12.30. 15, 17.30, 
20 „Cenny łun” (fr. 16 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Ty- 
Azień szaleńców” (rum. 16 1.).

WRZOS (Mosina) — g. 14.30, 17, 
19.15 „El Dorado” (USA 14 1.).

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Afganistan”.

[ DYŻURY J

SZPITALE.': interna. chirurgia 
ogólna, okulistyka, neurologia — 
ul. Walki Młodych 7; laryngolo­
gia — ul. Przybyszewskiego 49: 
psychiatria — ul. Szpitalna 29/33.

Pogotowie Ratunkowe dla Poz­
nania (ul. Chełmońskiego 20); wy­
padki uliczne, tel. 999: nagłe za­
chorowania i lżejsze wypadki, tel. 
66-00-66.

Centralny Ośrodek Informacii 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu. tel. 989.

Miejska lecznica dla Zwierząt 
ul. Grunwaldzka 248, tel. 672-414 — 
g. 9—21 (w nocy nagłe wyoadki)

Telefon Zaufania — nr 988.
Apteki tylko dyżur nocny.:

Dzierżyńskiego 349. Dpbrov’skiego 
140/142. Głogowska 107/109. Główna 
53, Mickiewicza 22. Mazowi^ka 12 
Kórnicka 24. Słowiańska. Starołe- 
cka 18. Czynna całą dobę: Marcin 
kowskiego 11.

RADIO

PROGRAM I: 7.40 Takty i mi­
nuty; 8.05 U przyjaciół; 8.10 Mel. 
siedmiu stolic: 8.35 Bydgoski kon­
cert rozrywkowy: 9.05 Dla kl. III 
i IV (język polski): „O chłopcu, 
który szukał domu” — słuch : 
9.25 Pieśni i tańce rosyjskie w 
wyk. solistów i zespołów lud 
10.08 Z nagrań P. Sarsfedta: 10.V 
..Sławą i chwała” — ode. 85; 10.4i 
Przed mikrofonem „Bractwo Ko- 
kowe”; 11 N«n stop polskich me­
lodii: HAS Nie tviko dla kierow­
ców: 11.25 co słychać w święcie: 
11.30 Koszalin na muzycznej antę 
nie — cz. I: 12.25 Koszalin na mu 
zycznej anteni» — cz. II: 12.40 
Dom i my: 13 Melodie z Rzeszow­
skiego: 13 35 Muz. rozrywkowa:
14.05 Człowiek i środowisko — ga 
węda: 14.10 Muz. rozrywkowa: 15.10 
I.isty z Polski: 15.15 Muz. rozryw 
koirn: 15.35 Aktualności kultural­
ne: 15.40 Muz. rozrywkowa: 17.19 
Rad!o';urier: 17.30 10 min. rocka: 
17.40 Przeboje 30-lecia; 18 Muzyka 
i Aktua'ności; 18.25 Radiowa kro­
nika muzyczna; 19.15 M. Urbaniak 
w Fi’harmnnii: 19.45 Rytm, rynek, 
reklama; 20 NURT (pedagogika): 
„Środowisko życia ucznia”. Autor: 
doc. dr H. Gąsior: 20.20 Z Teatrem 
I Armii na szlaku zwycięstwa; 
21 Koncert życzeń: 21.50 „Kryte­
rium” — gra zespół „Laborato­
rium”; 22.15 Kwadrans dla Errol- 
H Garnera; 22.30 Studio nowości: 
23.05 Inf. z Wyścigu Pokoju: 23.08 
Koresnondermia z zagranicy: 23.13 
Dyskoteka n—f^d północą: 0.05 
Kalendarz Ku’turv Połskiei: 0.10 
Program nocny z Bydgoszczy.

TRANSM. Z TRASY IX ETAPU 
WP: g. 13.30, 14, 14.30. 15. 15.30. 16. 
M.30.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 9. 10. 
12.05, 15.05, 16.05, 19. 22, 23. 24. 1. 2. 
2.55.

PROGRAM U: 7.35 W radiowym 
tyglu; 8.35 Snrawy codzienne: 8.55 
Muzyka spod strzechy; 9 F. Schu­
bert — Sonata: 9.20 „Rodz.ina i 
prawo” — III cz. dyskusji; 9.40 
Tu Radio Moskwa; 10 Kronika 
kulturalna: 10.15 Poematy symf.
w polskiej muzvce; 10.40 Nie ma 
marginesu; 11 Antykwariat z ku-
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Makulatura niekochana?
W każdym domu co pewien czas zbierze się solidna pacz­

ka starych papierów. Gazety, czasopisma, niepotrzebne kar­
tony i zeszyty — wszystko, co z papieru, stanowi ponoć cen­
ny surowiec dla przemysłu. A zatem bierz człowieku pakę z 
makulaturą pod pachę i naprzód do najbliższego punktu sku­
pu.

Konkurs Urzędu Wojewódzkiego i „Głosu"

Atrakcyjne potrawy 
kuchni wielkopolskiej

Ale — to nie takie proste. 
Przekonałem się o tym osobi­
ście, „spacerując” z paczką ma 
kulatury o ciężarze około 15 
kilogramów, po całym niemal 
Łazarzu. Była sobota, godz, 15; 
‘a dzielnica Poznania najbar­
dziej szczodrze wyposażona jest 
w punkty skupu. Przy ul. 
Małeckiego 4 drzwi zamknięte 
na głucho. Na tabliczce ani 
usz nie można odczytać go- 

łzin „urzędowania”. Nie opo- 
ial, przy Granicznej, punkt 
skupu Spółdzielni „Zbieracz" . 
Solidna brama zawarta na 
amen. Kiedy będzie otwarta? 
— Nikt nie wie. Ciąg dalszy 
pielgrzymki na ul. Engla. Tu 
gdzieś powinna być zbiornica. 
Nie ma żadnego szyldu. Może 
to w tej bramie pod nr 8? W 
głębokim podwórzu jest punkt! 
— Zamknięty. Za brudną szy­
bą ulotka do mieszkańców Po­
znania „...możesz wygrać jed­
ną z 5000 nagród wartości 2 
min zł, w tym 3 „Fiaty”, jeżel' 
qo najbliższego punktu skupu 
oddasz nieodpłatnie 10 kilogra 
mów makulatury” i jeszcze 
druga kartka: „z powodu bra­
ku transportu punkt zapełnio­
ny makulaturą...". Nie ma 
więc miejsca dla moich 15 kg; 
żegnaj nadziejo na wygranie 
„Fiata". Zostawiłem moje ga­
zety przy najbliższym śmietni 
ku i postanowiłem sprawdzić, 
czy jest ten papier komuś po­
trzebny, czy też cały hałas o 
makulaturę to tylko przesad i 
zadanie wychowawcze dla dz;e 
ci szkolnych.

— To prawda, że parę lat te 
mu hamowaliśmy skup maku 
latury, ale obecnie polski prze 
mysł panierniczy rr^jwija się 
bardzo dynamicznie i odczuwa 
deficyt makulatury! — mówi 
Marian Konieczny, z-ca dyc. 
Poznańskiego Przedsiębiorstwa 
Surowców Wtórnych.

— Dlaczego wobec tego punk 
4y skuou nie chcą tego papie­
ru przyjmować?

— Bo jest ich za mało, mają 
■'a małą powierzchnię ma gazy 
nową, są często prowadzone 
”Tzez niesolidnych ajentów. 
Mimo naszych aoeli. władze 
miejskie nie przydzielają nam 
nowych lokali na zbiornice ma 
kulatury, zignorowane też zo- 
rttały nasze wnioski o utworze 

takowych punktów na no-

Wików
* Na Osiedlu Manifestu Lipco­

wego brak znaików. obranie** la- 
cych szybkość poruszania się po 
iazdów. Z alejek i wybetonowa­
nych dróg dojazdowych między 
blokami korzystają przecież rów­
nież mali rowerzyści i piesi.
• 22 kwietnia br. wrzuciłem do 

ńelonej skrzynki przy ul. Głogow- 
kiej 94 list zaadresowany do oso- 
:y mieszkającej -w Poznaniu. Do 

maja br. list ten nie dotarł jesz- 
-e do miejsca przeznaczenia. Czyż 
v pracownicy poczty nie opróż- 
'■ah zielonych skrzynek? — pyta 
'. Henryk L. 

rantem — „Sława polskich bart­
ników” — gawęda: 11.20 Mistrzo­
wie stylu seat — Trio Lambert— 
Hendricks—Ross: 11.35 Poradnia 
rodzinna: 11.49 Choroby weneryci 
ne nadal groźne: 11.50 Mel. żywiec 
kie; 13 Jak być rod ina? — „Za­
sady oceny”; 13.29 Stare przeboje 
w nowych interpretacjach; 13.35 
..Po dzwonach cisza” — fragm. 
pow. I.. Wantuły: 13.55 Mini prze­
gląd folklorystyczny: 14 Wiece], 
leniej, taniej; 14.15 Czas i ludzie; 
14.35 Rep. z XI Festiwalu Muzyki 
Organowej i Klawesynowej we 
Wrocławiu: 15 Program dla dziew­
cząt i chłopców; 15.40 ..Co sie 
Wam w tej audycji najbardziej 
nodoba”: 16 Antena nowatorów: 
17.25 And. ekonomiczna; 17.35 .Pio 
senka przypomni ci...”: 17.50 Ra- 
dioexpress: 17.55 Z cyklu: „Tema 
ty po-zornie nieaktualne” — fel.: 
18.05 Piosenki i melodie estrado­
we; 18.40 Nauka praktyce: 19 Kwa 
drans jazzu — z nagrań pianisty 
Art Tatum’a: 19.15 Jeżyk rosyjski: 
19.30 Muz. rozrywkowa: 19.55 W. A. 
Mozart: „Don Giovanni” — ..Dram 
ma giocosa” w dwóch aktach: 
23.09 Co pisza o muzyce; 23.35 Co 
słychać w świecie; 23.40 Muzyka 
polskiego baroku.

WIADOMOŚCI: 3.30. 4.30. 5.30,
6.30. 7.30. 8.30, 11.39, 13.30, 18.30,
21.30, 23.30.

PROGRAM III: 7.30 Bal w remi 
zie strażackiej — gawęda: 7.40 
Muzyczna zegarynka; 8.0.5 Mój ma­
gnetofon: 8.35 Z paryskiej dysko­
teki; 9 „Dzień tryfidów” — pow.; 
9.10 W roli głównej A. Dąbrowski: 
9.30 Nasz rok 74: 9.45 F. Tiszt: So­
nata: 10.15 Kwadrans dla'Niewia­
rygodnej Ork. Smyczkowej: 10.35 
Dzień jak co dzień — magazyn: 
11.45 „Zaklęty krąg” — pow.; 12.20

wych osiedlach mieszkanio­
wych, na Winogradach, Rata­
jach, na Grunwaldzie. W tej 
sytuacji przedsiębiorstwo jest 
bezradne i nie widzi możliwo­
ści polepszenia obsługi klien­
tów. Działające punkty skupu 

otrzymują mies ęcznie 30-56 ton 
makulatury, co przy szczupło­
ści pomieszczeń zmusza d' 
częstego zamykania punktów 
z powodu przeładowania i ko­
nieczności wywozu papieru do 
sortowni w Zegrzu.

W kwietniu i maju prowa­
dzimy akcję skupu makulatury 
w’ dużych osiedlach mieszka­
niowych Poznania, przy pomo­
cy ruchomych punktów. Ten 
rodzaj zbierania makulatury, 
połączony z rozdawaniem ku­
ponów na konkurs pn. „Gospc 
darni i oszczędni budują Cen 
trum Zdrowia Dziecka" spot­
kał się z dużym uznaniem mi.; 
szkańców Rataj i Winograd. 
Było niestety również wielu 
niezadowolonych, ponieważ na 
sze samochody oblężone przez 
oddawców makulatury już 
przy pierwszych domach osie- 
cli, nie mogły — wbrew zapo 
wiedziom — dojechać do dal 
szych domów. Przy następnych 
tego rodzaju akcjach nie pow­
tórzymy błędów; wyślemy 
więcej samochodów. Zaopatrzy 
my je także w gongi, aby łat­
wiej można było zorientować 
się, gdzie wóz aktualnie stoi.

Ale sporadyczne wizyty ru- 
chomyęh punktów skupu nie 
zastąpią stałych zbiornic ma 
kulatury. A tutaj wszystko za 
leży od przychylności władz 
miejskich. Makulatura napraw 
oę jest bardzo cennym i po­
szukiwanym surowcem. Im 
więcej jej zbierzemy, tym wię 
cej będzie zielonych lasów i 
mniejsze będą trudności z pa­
pierem.

Skoro znane są przyczyny 
niedomagań punktów skupu, 
należy je teraz czym prędzej 
usunąć. Może przy następnym 
wielkim domowym sprzątania, 
nie będę musiał złościć się 
pod zamkniętymi bramami 
zbiornic, (tt)
P.S. A o tym, że można skup 
surowców wtórnych zorganizować 
tak aby przynosił on niebagatel 
ne efekty — pisał w „Głosie” z 26 
kwietnia br. nasz korespondent w 
NRD, Henryk Tycner.

Kolejna akcja 
skupu

Spełniając życzenia mieszkań­
ców nowych osiedli — Poznańskie 
Przedsiębiorstwo Surowców Wtór­
nych przeprowadzi na tere­
nie Osiedli Winogrady i Świercze­
wskiego oraz w rejonie ul. Szpi­
talnej 18 bm. (sobota) w godz. 14 
— 18 akcję skupu makulatury na 
konkurs pn. „Gospodarni i osz­
czędni budują Centrum Zdrowia 
Dziecka”, W skupie uczestniczyć 
będą cztery samochody ciężarowe 
rozmieszczone w dogodnych miej­
scach. Informację o zbiórce w 
dniu skupu przekazywać będzie­
my ze zradiofonizowanego samo­
chodu. (na)

Gra zespół tradycyjny Jazz Fid- 
dlers z Pragi; 12.25 Za kierowni­
ca; 13 Na lubelskiej antenie; 15.10 
Muz. z jednego filmu — „Hallo, 
Doiły”; 15.30 Postrzeganie i świa­
topoglądy; 15.45 Katalog kwiatów 
w piosence; 16.05 Ze starych lis­
tów i pamiętników — gawęda; 
16.15 Kroniką zespołu Black Sab- 
bath; 16.45 Nasz rok 74; 17.05
„Dzień tryfidów” — pow.; 17.15 
Mój magnetofon; 17.40 Nieznane o 
znanych...; 18.10 Pięć bluesów; 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Piosenki Borisa Viana: 19.05 Pas­
tisze: „Chałturnik”; 19.20 Książka 
tygodnia: 19.35 Muz. poczta UKF; 
20 Cywilizacja i moralność: 20.30 
Skrzypcowe miniatury Mozarta 
gra H. Szeryng: 20.45 Język nie­
miecki; 21 Interradio — marazm 
muzvcznv; 21.30 ..Raga Multani” — 
gra trio Ravi Shankara: 21.50 „Pu- 
rvtanie” — opera tygodnia; 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — ze­
spół The Fifth Dimension: 22.15 
„Ocalenie” — now.; 22.45 Kwa­
drans kołysanek; 23 Swoje ulu­
bione wiersze recytuje D. Na gór­
na; 23.05 laboratorium — maga­
zyn: 23.50 Śpiewa Magda Umer.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7. 8, 10.30. 
12.05. 15. 17. 19. 22.

Ę TELEWIZJA 3
PROGRAM I: 6.30 — TTR — Fi­

zyka. 1. 28: „Fale dźwiękowe”: 
7 — TTR — Mechanizacja rolni­
ctwa. I. 27: „Nawożenie organicz­
ne” (powt.); 8.05 — „Śmierć czar­
nego króla” — film fab. prod. 
czechosł. (kolor); io — Dla szkół 
— Język polski, ki. II lic. — Eli­
za Orzeszkowa; 12 — Dla szkół — 
Język polski, kl. VIII — Władys­
ław Broniewski; 13.45 — TTR —

Pejzaż Wielkopolski urozmaicą już niedługo gościńce, bu­
dowane przy głównych szlakach komunikacyjnych. Powstaje 
ich ponad 30, a wszystkie usytuowano w miejscach najbar- I 
dziej uczęszczanych przez turystów. Pierwszy spośród nich > 
gotowy będzie w Iwnie (pow. średzki), przy trasie E-8, na 
początku czerwca. Pozostałe oddawane będą do użytku suk­
cesywnie — do lata tego roku.
Województwu poznańskiemu 

przybędzie więc 650 miejsc noc 
lęgowych i 1 980 konsumpeyj 
nych. Dla stale rozwijającej 
się turystyki będzie to miało 
niebagatelne znaczenie. Oprócz 
jednak tych korzyści, Ziemia 
Wielkopolska zyska atrakcyjne 
obiekty, które nawiązywać bę­
dą do ludowych tradycji.

Przydrożne gościńce, w wy­
niku konkursu ogłoszonego 
przez Urząd Wojewódzki w 
Poznaniu i „Głos Wielkopol­
ski” otrzymały także oryginal­
ne nazwy. Np. w Izbicy (pow. 
rawicki) gościniec zwać się bę­
dzie „Gawra”, a Sępolnie (pow. 
nowotomyski) — „Otwarte wro 
ta”, w okolicy zaś Drzymało- 
wa (pow. wolsztyński) — ,-,U 
Michała”.

Aby jednak przydrożne obiek 
ty w pełni nawiązywały do lu­
dowych tradycji, muszą speł­
nić jeszcze inny warunek — 
rozsmakować gości w już za­
pomnianych, a przecież ongiś 
sławnych wielkopolskich potrą 
wach. Każdy z gościńców po­
winien zasłynąć choćby z jed­
nej potrawy, charakterystycz­
nej dla Wielkopolski.

Zapraszamy więc znów na­
szych czytelników do udziału

Estradowa „Jutrzenka11 
poznańskiej „Modeny11

Już 29 razy wystąpił ze 
swoim programem (ostatnio w 
Osiedlowym Domu Kultury 
„Wierzbak” przed 1 Maja) dzie 
cięco-młodzieżowy zespół es­
tradowy „Jutrzenka”, który ist 
nieje przy Zakładach Przemy­
słu Odzieżowego „Modena” w 
Poznaniu. Do zespołu należą 
dzieci pracowników „Modeny” 
i uczniowie jeżyckich szkół, m. 
in. Szkoły Podstawowej nr 73, 
której nauczycielka — Małgo­
rzata Prante, objęła jego kie­
rownictwo artystyczne. Orga­
nizatorom i kierownikiem „Ja 
trzenki” jest Jerzy Kaźmier- 
czak. Stworzony przez niego 
zespół spotkał się z uznaniem 
rodziców, znajdując opiekę i 
pomoc ze strony rady zakła­
dowej ZPO „Modena”.

Dzisiaj nastąpi ponowne ot­
warcie pięknie odnowionego 
klubu zakładowego przy ul. 
Jackowskiego. Klub ten, słu­
żąc dzieciom pracowników i 
młodzieży ze szkoły przyzakła 
dowej, będzie miał jednocześ­
nie charakter placówki środo­
wiskowej. O godz. 18 wystąpi 
tu ze swoim 30 koncertem „Ju 
trzenka”. A w niedzielę zes­
pół ten zaprezentuje swój pro­
gram na wielkim festynie „Gło 
su Wielkopolskiego” w Dolsku, 
w powiecie śremskim. (kos)

Botanika, 1. 10: „Łodyga”: 14.30 — 
TTR — Mechanizacja rolnictwa, 1. 
6: „Ewidencja i warunki technicz 
ne dopuszczenia no.iazdów do ru­
chu na drogach”: 15.05 — Mate­
matyka w szkole: „Rozszerzenie 
numeracji do 1000”. część I: 16 — 
Informacje — Towary — Propo­
zycje; 16.15 — Dziennik (kolor): 
16.25 — XXVII Kolarski Wyścig 
Pokoju na trasie Pocz.dam — 
I Ipsk, IX etap 170 km (T.ipsk): 
17.20 — Dla Młodych Widzów — 
Ekran z bratkiem — w programie 
m. in. film z serii „Robin Hood”; 
18.10 — „Szlachetne zdrowie”'
18.30 — „Sezam” — program pub­
licystyczny; 19 — TEST — Tele­
wizyjny Słownik Ekonomiczny; 
19.20 — Dobranoc i Dziennik (ko­
lor): 20.20 — „Śmierć czarnego
króla” — film fah. nrod. czecho­
słowackiej (kolor): 22.10 — W’iado 
mości snortowe — Kronika Kolar­
skiego Wyścigu Pokoju: 22.25 — 
listy i polityka — Public, miedzy 
narodowa (kolor); 22.55 — Dz/en- 
nik (kolor): 23.10 — Informacje — 
Towary — Propozycje.

PROGRAM II: 16.55 — Historia 
okrętu i żeglugi — „Statkil i żeg­
luga jutra’’; 17.25 — Magazyn Stu 
dencki: 17.55 — „Dinozaursl”. cz. 
I i II — polski film animowany 
(kolor); 18.10 — Estrada Młodych 
Muzyków — w programie Utwory 
polskich kompozytorów współczes 
nych w wyk. zespołu ,.Bentrova- 
ta” pod kier. Mariana T.ewandow 
skiego: 18.45 — Język rosyjski 
I. 30; 1]K20 — Dobranoc i Dziennik 
(kolor)'; 20.20 — Kalejdoskop spor­
towy (Kolor); 20.35 -- Piosenki 
Tranipów — program TV CSRS 
(kolor); 21.05 — „Morze 2000” — 
..Makroregion”; 21.35 — 24 godziny 
(kolor).

w konkursie. Tym razem cho­
dzi o zgłoszenie najbardziej ! 
atrakcyjnych i najsmaczniej­
szych dań, z uwzględnien em 
jednak dawnej kuchni wielko­
polskiej.

Organizatorami konkursu są: 
Wydział Handlu, Przemysłu i 
Usług Urzędu Wojewódzkiego 
w Poznaniu ora?, redakcja ,,Gło 
su Wielkopolskiego”, przy 
współudziale przyszłych użyt­
kowników gościńców m.in. Wo 
jewódzkiego Przedsiębiorstwa 
Przemysłu Gastronomicznego, 
Wojewódzkiej Spółdzielni Spo­
żywców „Społem” oraz Woje­
wódzkiego Związku Gminnych 
Spółdzielni „Samopomoc Chłop 
ska”.

Aby spełnić warunki konkur 
su trzeba po zgłoszeniu potra­
wy, podać jej nazwę, skład su­
rowców oraz dokładny opis 
przyrządzania. Przy roz­
strzyganiu konkursu w pierw­
szej kolejności brane będą pod 
uwagę te dania, na które skła 
dać się będą surowce dostępne 
w ciągu całego roku.

Dla wielu pań domu, które 
kultywują rodzinne tradycje 
kulinarne zadanie nie będzie 
trudne. Można zresztą sięgnąć 
do starych zapisków (dawniej 
przepisy „przechodziły” z rąk 
do rąk) lub zachęcić do udziału 
w konkursie starsze pokolenie. 

W sumie nie chodzi przecież 
o wyszukane potrawy. Mogą 
być proste, łatwe w przyrzą­
dzaniu, byle przede wszystkim 
— smaczne.

Uczestnicy konkursu mogą 
nadsyłać swoje propozycje z 
podaniem imienia, nazwiska i 
adresu do 31 maja br. (decy­
duje data stempla uocztowego) 
pod adresem: Wojewódzkie
Przedsiębiorstwo Przemysłu 
Gastronomicznego, ul. Lampe 
go 7, 61-702 Poznań z dopiskiem 
na kopercie — „Konkurs na 
wielkopolską potrawę”. Wyniki 
konkursu ogłoszone będą po 15 
czerwca br. Wśród czytelników 
„Głosu”, którzy nadeślą naj­
ciekawsze propozycje dań obia­
dowych, rozlosowanych zosta­
nie 6 nagród rzeczowych, ufun 
dowanych przez organizatorów 
konkursu.

Sądzimy, że tak jak poprzed 
ni konkurs na nazwy gościń­
ców, tak i obecny — na wiel­
kopolskie potrawy, wzbudzi du 
że zainteresowanie wśród na­
szych czytelników. (an)

Prztyczek

Nadziewana „krówka^
M, a.sza pani kupiła nam torebkę cukierków z pięknymi, 

j * czerwonymi krówkami na opakowaniach. Poczęsto­
wała mnie, a ponieważ miałem wielki apetyt na „krów­
kę”, włożyłem cukierek do buzi, zanim inne dzieci zdą­
żyły wziąć również, l.edwie go jednak ugryzłem, okrop­
nie wrzasnąłem, bo coś mnie strasznie ukłuło w język. Był 
to mały twardy drucik, schowany w „krówce”. Pani za­
brała mi ten drucik, a innym, dzieciom ich cukierki, mó­
wiąc, że bezpieczniej będzie z takich sł( dyczy zrezygno­
wać. Dzieciom zrobiło się bardzo smutno”.

Tak opisał to zdarzenie mały Jacuś, a tymczasem pani 
„krówki” owe dostarczyła do redakcji. My jednak rów­
nież nie mieliśmy odwagi ich próbować. Wolimy poczekać, 
aż zawartość pozostałych cukierków zbada ekspert z „Ćon- 
fectionery Works, KOŁO, Poland”. Sądząc z tego napisu, 
jak też z innych (m. in. „1 uxury Cream-Fudge, Modę in 
Poland” itp.k cukierki te. miały zamiar opuścić kraj. Są­
dzimy jednak, że wysyłkę wstrzymali celnicy, włośnie z 
powodu próby przemytu w „krówkach.” metalowego na­
dzienia, nie ujawnionego w wykazie zazaartości, wydruko­
wanym (po. angielsku) na opakowaniu każdego cukierka. 
Czekamy więc na eksperta z Koła, (z)

INFORMUJEMY
Dzisiaj: • Godz. 9—11: w Tereno 

wej Organizacji Emerytów ZNTK 
w Poznaniu odbierać można bilety 
do/ Teatru Muzycznego. • Godz. 18 
▲ ,,Wspomnienia z nieba i z zie- 
rpi”, spotkanie z pilotem J. Kale- 
Xiakiem — Dom Kultury Koleja­
rza, ul. Marchlewskiego 142—144. 
4 Odczyt doc. dr. hab. T. Błaszy- 
a „Problematyka prac hydrogeolo 

•icznych w Instytucie Kształtowa 
lia Środowiska ul. Drzymały 24. 
4 Wspomnienia z podróży po Ita- 
'ii mgr. S. Kulczaka — Klub Se­
niora PKPS — Stare Miasto. •

Dla poznanianek
Niedawno pisząc o Doświadczal­

nym Gabinecie Kosmetycznym Fa­
bryki Kosmetyków „Pollena — Le- 
chia”, sugerowaliśmy otwarcie ta­
kiej placówki dla ogółu poznania­
nek (Gabinet na Chwaliszewie 
służy obecnie wyłącznie pracowni­
com „Lechii”). Miło nam donieść, 
że na naszą notatkę otrzymaliśmy 
wiadomość ze Zjednoczenia Prze­
mysłu Chemii Gospodarczej w 
Warszawie, o projekcie uruchomię 
nia gabinetu kosmetycznego dla 
mieszkanek Poznania pod patrona 
tern „I.echii”. Ma to nastąpić 
wprawdzie dopiero za dwa lata 
(trudności lokalowe), jednak lepiej 
późno, niż wcale, (a)

..
□ OPOWIADAMY

K. D _  Rdzy z nagrobków nie da 
się zupełnie usunąć. Radzimy ka­
mień dobrze wymyć wodą z myd­
łem. Plamy na pewno lekko przy 
blakną.

Kazimierz P., Inowrocławska — 
Interweniuje Pan u odpowied­
nich czynników, teraz należy cze­
kać na odpowiedź. (880)

Komunikat MO
Komenda Dzielnicowa MO Po­

znań — Stare Miasto prowadzi 
śledztwo w sprawie napadów ra­
bunkowych, dokonywanych przez 
zorganizowaną grupę przestępczą, 
składającą się z młodzieży w wie­
ku szkolnym. Napady zdarzały się 
w lutym i marcu br. w szaletach 
publicznych na Starym Rynku w 
Poznaniu. Ofiarami napadów byli 
mężczyźni w średnim wieku. 
Pokrzywdzonych, względnie osoby 
mogące udzielić w tej sprawie 
jakichkolwiek informacji — prosi 
się o zgłoszenie w KD MO Poznań 
— Stare Miasto, pokój 33, teł. 
41-29-33 w godz. 8—16 (soboty 8—14) 
lub telefonicznie: 41-27-77, przez 
całą dobę, (na)

Godz. 18.30: spotkanie z J. Korcza­
kiem — Klub Spółdzielczości Pra­
cy „Mozaika”, St. Rynek 73/74. • 
Godz. 20: premiera Kabaretu „Fe­
torek” pt. „Prawdziwa cnota fetor 
ka się nie boi... oj, pożałuje” —■ 
Klub „Sęk”, DS 1, ul. Zamenhofa.

Jeszcze do 18 maja br. trwać bę­
dzie rekrutacja dzieci do przed­
szkoli na rok szkolny 1974/75. 
Wszyscy zainteresowani rodzice ze 
Starego Miasta winni w tym termi 
nie pobrać w wybranym przedszko 
lu kartę zgłoszenia dziecka, dokład 
nie ją wypełnić i zwrócić placów­
ce. O przyjęciu dzieci do przed­
szkoli decydować będą komisje 
społeczne.


